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Heliasz^znóu^^wvcięża^v^zwec^

Ostatni akt Davis Cupu
Koźeluh o tenisistach polskich. Szamota zwycięża we Francji. Makabiada przeniesiona do Czech 

Carpentier krytykuje mistrzów świata. Madarasz o sobie i o Heljaszu. Europa-Wegry w waterpolo 
Ostatnie przygotowania do meczu Francja-Anglja

A cóż słychać w obozie angiel 
skim? Czy po wygranym me­
czu oblewano go do samego ra­
na?

Broń Boże. Anglicy grali sobie 
spokojnie w brdża. Tylko Per- 
ry co kilkanaście minut dener­
wował partnerów, bo chodził 
do telefonu i pytał o zdrowie Vi- 
nesa.

Anglicy twierdza, że nie są zu 
pełnie zmęczeni i czuja się 
świetnie. W poniedziałek nie bę

nowan e graczy. To jest nie do 
wiary, ale jeszcze w sobotę, kie 
dy na głównym korcie rozgry­
wano doubla. Vines na bocznym 
trenował i to podczas najwięk­
szego upału.

Amerykanie wyjeżdżają z Pa 
ryża w środę wprost do Amery 
ki. Smutny to będzie powrót.

A proszę sobie przypomnieć, 
kto pierwszy przepowiedział te­
goroczna kieskę Yankesów. — 
To Tilden w wywiadzie udzielo­
nym na jesieni zeszłego roku — 
naszemu pismu. Big Bill zna me; 
tody treningu amerykańskiego i 
wyciągnął już zawczasu tak tra­
fne wbioski.

W obozie francuskim wre pra­
ca pod kierunkiem Plaa. Cała 
drużyna jest umieszczona obec­
nie na świeźem powietrzu w 
Versalu. Przyjeżdżają jedynie 
do Rolland Garros na treningi. 
O ile przedtem panował bezna­
dziejny pesymizm, to obecnie 
może jest zbyt wielki optymizm.

Francuzi liczą napewno na 
dwa single Cocheta i doubla. 
Single Merlina poświęcają, chcą 
jedynie, aby Merlin jak najwię­
cej zmęczył Anglików.

Rozmawiałem jednak z Estra- 
beau, który w dalszym ciągu jest 
pesymistą, nie wierzy aby Co- 
chet był w stanie wygrać dwa 
single.

Ale dość prognostyków, do­
syć mam jednei kompromitacji.

Kaz. Gryżewski.

dą trenować, może nawet będą 
jeszcze odpoczywać we wtorek. 
Jedynie Perry zagra krótką par 
tję golfa.

Anglicy już raz dostali szkołę: 
zeszłego roku całą zimę włóczy 
li się po świecie, ą po powrocie 
do Europy dostali w skórę. Nau­
ka w las nie poszła. Anglicy są 
obecnie świetnie przygotowani. 
Kiedyż Amerykanie zrozumieją, 
że tenis nie powinien być wy- 
łączmem zajęciem?

PRZED STARCIEM SZEŚCIU NAJLEPSZYCH RAKIET EUROPY W FINALE GIER O PUHAR 
Reprezentacyjni gracze Anglii i Francji, na których dzisiaj zwrócone sa oczy całego sportowego świata. Od 

vis Cup".
lewej: Borotra, Hughes, Cochet,Perry, Austin i Brugnon. We środku — „Da-

że serce jego jest w zupełnym wej krytyki prasy ameryikań- 
porządku. ale jest kompletnie, skiej, która mu zarzuca przetre 
wyczerpany. Doktór zauważył 
również lekkie nadwyrężenie 
kostki w nodze.

Wyrok lekarza brzmi: Vines 
ma nie grać w tenisa przez trzy 
miesiące!

Wypadek wywołał napaści na 
kapitana drużyny amerykań­
skiej Prenticea. Dlaczego po­
zwolił grać Vinesowi. g Y 
dział, że ten jest wyczerpany.

A Prentice powtarza:
— Błagałem, abv Vines skrę­

pował, już w 4-ym secie, aie 
on za każdym razem odpowia- 
dał: „Cobv powiedzieli na to 
Ameryce!“

Drentice nie uniknął b. suro-

Paryż. 26 lrpca.
W poniedziałek Lacoste zwo­

łał konferencje prasowa.
Dziesiątki dziennikarzy różno 

języcznych wypełniły salony 
Związku fitincuskiego. Lacoste 
miał odsłonić swe karty.

Oto jest już wśród nas, dzi­
wnie blady i poważny. Czyż na­
prawdę tak bardzo ciąży na nim 
brzem e odpowiedzialności. Chy 
ba tak. Lacoste na wstenie swe­
go publicznego wywiadu zazna­
cza, że wybór drugiego singlisty 
nie pozwolił mu przez kilka no­
cy spać spokojnie.

Ale kości sa rzucone. Skład 
drużyny francuskiej jest t1*^' 
pujący: singl ści Cochet... Mer­
lin. double Borotra. Brugnon. 

ł-W- Zdecydowałem s.c wysta­
wić Merlina. — mówi Lacoste, 
— ze względu na jego szaloną 
ambicje, waleczność i nieustępli 
wość. Zrozumiałem w zupełno­
ści powody, które nie pozwala­
ją grać Borotrze w s nglu. Zresz 
tą w spotkaniu z Anglia Borotra 
jest nam raczej niezbędny w 

dw6hlek tembardziej. że 
Brugnon Jest w doskonałej for- 
jnie-
< ^iCe0Vozo0o7SZCZa sa,e’ oczy‘ 

Wybór M₽Vrają sie dysku' sje* MlrIlna fest b. ko-
Wen Boussus dziewan° się raczej B°Zv też Bernar­
da. ObaJ je mają więcej
stylu, US ępwa ednak Merlino- 
wi arnbjc a. N ^rzeba ukrywać, 
■że Merlm jest tu. niebardzo lu- 
Many. °a“v
mezbVt .slW aachowai sję
na korcie-

\V tern śr0^?skujJziennikar 
slkim wiele plotek Powtarzano 
eobie wzaiemn-e- OczVwiście 
tragedia Vinesa była najczęst- 

tematem. Właśnie jeden 
tnJegów powrócił z. obozu flrykańskiego. Vines jeszcze 

^zorai wieczorem bvł grunto- 
zbadany przez doktora 

'merykańskiego. Stwierdzono,

n..,.. WŁOSI PIERWSI NA MECZU W PARYŻU .
°«™ ■ koteą *** 

«berowi.

PERRY ZWYCIĘŻA VINESA K. O.!
Vines padł-zemdlony z wyczerpania, na chwilę przed ostatnia pitka, która 
miała zdecydować o jego porażce. Na zdjęciu Vines leży bez przytomno­

ści, nad nim pochylony Perry, który pierwszy przybiegł go ratować.

PRZED CIĘŻKIEM SPOTKANIEM 
z Perrym i Austinem w finale walk 
o puhar Da visa, as atutowy Francji —- 
Cochet, pracuje nad swoją kondj-cjai.
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Po 10 dniach treningu z Kożeluhem
Mistrz tenisu Krystalizuje swe opinie. Gry pokazowe w sobotę i w niedzielę

Ostatnie dni pobvtu Kożeluha 
potwierdzają tylko niezwykle 
wysoką opinję, jaką znakomity 
trener c eszy sie na świecie.

Nie uczy on słowami, mówi 
mało, wskazówek nie daje pra­
wie żadnych. Ma on lepsze me­
tody. Prowadzi on czynny tre­
ning istotnie wspaniale. Wpro­
wadza początkowo gracza w u- 
derzenie, dając mu pitki łatwe 
na środek placu, potem dop ero 
zaczyna plasować, skracać, lobo 
wać, tak że gracz wychodzi zc 
skóry.

Ogromną jego zaleta jest i to, 
■że nie odrabia on treningu jako 
pańszczyzny. Nie, on gra ze 
swymi pupilami, dobiega do naj- 
miemożliiwszych piłek, stara się, 
orze w pocie czoła. Nie działa 
deprymująco na ambicję.

To też nic dziwnego, że po 
’4 godzinach takiego treningu 
Kożeluh nie może zająć się już 
n kim. A amatarów byłoby dużo 
— za słone nawet pieniądze.

Gracze polscy skorzystali nie­
wątpliwie bardzo dużo na grze z 
Kożeluhem. Nie doszło natural­
nie do tego, abv oddał on im 
choćby jednego seta. Ale posu­
nął ich grę tak daleko, że stawa 
li się równorzędnymi przeciwni­
kami.

Forma Tłoczyńskiego bardzo 
sie ustabilizowała. Hebda nabrał 
regularności, choć nadal fanta­
styczne wprost zagrania przepla 
ta prostemi błędimi. Wittmann 
skorzystał tyle, że może s ę już 
nie obawiać żadnego z Polaków 
poza Tłoczyńskim i Hebdą. Je­
rzy Stolarow znacznie poprawił 
swą grę z głębi kortu.
. Zresztą zamiast krytykować 
naszych graczy, oddajmy głos 
samemu Kożeluhowi.

— M:strzu! Jak przedstawia 
(się sprawa z naszymi tenisista­
mi — zagaduję Kożeluha.

— Właściwie to dobrze. Do 
•obozu treningowego przybyli je 
Szcze Hebda i Wittmann tak że 
jesteśmy już w komplecie. Tło­
czyński zdaje się utrwalać swą 
formę i jeśli nerwowo wytrzy­
ma spotkanie, to liczyć nawet 
może na sukces. Hebda do ostat 
niej chwili będzie wie’ką nie­
wiadomą. W niektórych mo­
mentach zagrać potrafi bodaj 
czy nie lepiej od samego Tilde- 
na. a w chwilę później spasku- 
dzi gorzej od początkującego te 
missty. Niektóre jego piłki są_ 
rzeczywiste kapitalne, ale cóż' 
kiedy takich piłek jest mało. |

Tu z ust Czecha wyrwał sięl 
przeznaczony dla Hebdy epitet,!

dający mu do zrozumienia co 
sobie o takiej grze Kożeluh my­
śli.

• — Wittmann zdaje się najle­
piej pojmować zasady tenisa, 

prze- 
szkadzają mu w zrealizowaniu 
dobrze przemyślanych akcyj. 
Gdyby potrafił odlepić się od 
ziemi, byłby pierwszorzędną 
rakietą, bo jak zaznaczyłem, ro­
zumie tenis, a to jest wielki 
plus. Muszę zaznaczyć, że u in­
nych nie znalazłem 
mienia tenisu co u 
starczy włożyć w 
odbijać piłki, trzeba 
wać i umieć s’ę

ale jego ołowiane nogi

• ł

tyle zrozu- 
niego. Nic 
grę serce i 
piłkę pilno- 

jej trzymać. 
Trzymanie się piłki, to podejście 
do piłki a jej wykorzystanie.

I

Heliasz triumfował znowu na zawo­
dach w Szwecji. W mieście unX\ersy- 
tcckiem Upsali wygrał on rzut kulą z 
wynikiem 14.76. a zajął trzecie nfej- 
sce w rzucie dyskiem z wynikiem 
42.40 za Remeczem 45.63 i Carlssonem 
43.29.

Trzeba
— A
— Z

umieć za piłką gonić, 
co z dublem?
tvm jest niewyraźnie.

Widziałem tylko parę Tłoczyń- 
ski — Stolarow, która jest po­
noć najlepszą polską kombina-

-------- ------------- -------- —-)♦•(-------- ---------------
reprezentacji włoskiej nal Słowacja 3:2, Fina! między strefowy: 

Ameryka — Włochy 4:1.
Rok 1929: Włochy — Irlandja 5:0, 

Niemcy — Wiochy 3:2.
Rok 1930: Wiochy — Egipt 5:0, Wio 

chy — Austria 3:2, Włochy — Austrja 
4:1, Finał europejski Włochy — Japo­
nia 3:2, Finał mliędzystrefowy Amery­
ka — Włochy 4:1.

Rok 1931: ltalja — Węgry 4:1, Wio­
chy — Holandja 5:0, Czechosłowacja— 
Wiochy 3:0.

Rok 1932: Wiochy — Egipt 3:2. Wio 
chy — Hiszpania 4:1, Wiochy—Sziwaj 
carja 3:2. Niemcy — Włochy 5:0.

Rok 1933: Wiochy — Jugosławia 
4:1, Włochy — Austrja 4:1, Auglja — 
Wiochy 4:1.

Skład
mecz z Polską brzmi ostatecznie Gior­
gio de Stefani, Emanuel Sertorio i Va­
lente Taroni. W singlach grać będą 
niewaptliiwie Stefa»’ i Sertorio. w 
doubla Sertorio — Taroni lub Stefani 
Taroni.

Historia tenisu włoskiego i jego 
walk w puharze Davi.sa najdobitniej 
oddaje klasę naszych przyszłych prze­
ciwników. Oto wyniki reprezentacji 
włoskiej od czasu gdy zaczął w niej 
grywać de Stefani.

Rok 1927. Włochy — Węgry 3:2, 
Francja — Wiochy 3:2.

Rok 1928. Włochy — Australia 4:1. 
Włochy — Rumunja 4:1, Wiochy — 
Indje 4:1. Włochy — Anglia 4:1, Final 
strefy europejskiej Włochy — Czecho

cją. W ciągu dwóch tygodn<i 
trudno sklecić imną, ale mam 
wrażenie, że inna.jakaś koncep­
cja byłaby bardziej wartościo­
wą, bo Tłoczyński zc Stolaro- 
wem niebardzo się rozumieją, a 
wogóle nie rozumieją tiry pod­
wójnej.

Tu od pierwszej chwili trzeba 
się piłki trzymać i 
,.drzeć“. Nie wolno • 
chwile oderwać się 
Przecież nawet na 
momentów gry takiej

Servent! ocenia drużynę włoska
wik, teraz bierze udział w tur-i będzie grał ani w singlu ani wRzym, w lipcu.

Trudno jest skomunikować i niejach w Szwecji, na japrosze-1 doublu. 
się w Rzymie z Serventim. Ma nie króla Gustawa.
O11 swe plantacje brzoskwiń na ' specjalnym obozie treningowym I bla?

O jakimś — A jaki będzie skład dou-

ten sposób wraz z bratem swo* 
im wygrałem grę podwójną o 
Bristol-Cup. Od pierwszej chwi­
li nadaliśmy grze tempo i piłkę 
trzymaliśmy jak na uwięzi.

— Jak wyglądają nasze szan­
se na mecz z Włochami?

— Trudno o szansach mówić. 
Piłka tenisowa jest nie tpniej 

I piłki futbollowcj.

prowincji i często wyjeżdża za 
miasto. Wreszcie nasz niedaw­
ny gość warszawski poświęca mi 
kilka słów rozmowy. Oczywi­
ście chodzi mi o informacje, do­
tyczące nowego najazdu wło­
skiego na naszą stolicę. Serven- 
ti jest niebywale uprzejmy i cią­
gle wspomina wspaniałe przyję­
cie w Polsce. Ponieważ sam nie 
jest ,,au courant" najświeższych 
nowin, telefonuje do sekret' ca 
Związku włoskiego Orsiniego.

— Okazuje się, że Stefani u- 
waża, że najlepszym treningiem 
dla niego przed meczem z Pol­
ską, będzie udział w różnych 
turniejach. Grał on mecz na mi­
strzostwach Holandji w Noord-

niema mowy.
— Czy wiadomo, jaki będzie 

drugi gracz - singlista?
— Jeszcze niewiadomo, pew­

ne jest jednak, że Morpurgo nie

— Też jeszcze niewiadomo. 
Cierpimy na brak dobrej pa­
ry. Mojem zdaniem, najlepszy 
nasz doubel, to była kombinacja 
Morpurgo — Gaslini. Obecnie

za piłką’okrągła od ______ _________
ani przez) Austrjacy wygrali z Hiszpana- 
od mej.!
zdjęciach i więc można c 

_ . . pary jak! Stefani jest tak
Perry, Hughes widzi się, jak o-lczem, że i___ ;
baj naraz piłki się trzymają. Nie! należałoby jego 
wolno jednemu grać, a druK e-i Jest przecież 
inu tymczasem odpoczywać;! czem świata, 
dziś zasadą dubla jest gra obu! mądrze zagra, 
partnerów i to jednocześnie. W, nim równorzędną walkę. Zwy­

cięstwo nad Włochami byłoby 
sukcesem niebywałym. Nie po­
winien tylko Tłoczyński zbyt 
się denerwować, bo do strace­
nia niema wiele. A pozatem nie 
grać odrazu na zdobycie punk­
tu. bo to nie zwykła gra turnie­
jowa. Tu trzeba każdą akcję 
przemyśleć i grać, żeby dopro­
wadzić do końcowego efektu. O 
Hebdzie coś konkretnego będę 
mógł może na odjezdnem po­
wiedzieć. bo dzś sam nie wiem, 
co o nim sądzić.
szcze zaznaczyć, żc gracze z 

— Na zakończenie warto je-

dobrze zapowiada się para Ra­
do — Taroni, jest ona jednak :e- 
szcze b. daleka od klasy mię­
dzynarodowej. Pozatem Rado z 
powodu służby wojskowej nie 
będzie mógł pojechać. To tez 
pewno grać będą pary Stefani— 
Taroni lub Taroni — Sertorio.

— Które z rezultatów Stefa- 
niego ceni pan najwyżej?

mi. a Anglicy z Ameryką. Jak 
i coś przewidzieć? 

. świetnym gra- 
raczej przepowiadać 

,j zwycięstwo, 
czołowym gra- 
Tloczyński jeśli 

może stoczyć z

Tliris wygrał mistrzostwo długody­
stansowe Francji na dystansie 4500; 
mtr. (5x900 mtr.) w czasie 1:07:44 o 
12 minut przed następnym Thltnudem.

Mecz Schnteling—Carncra odbędzie 
się podobno definitywnie w Rzymie 
dnia 24 września na stadionie Lfttorio. 
Dzieje srę to na wyraźne życzćnie Mus 
solimego.
Rekordy finansowe Olimpiady. Ostatnie 
sprawozdanie Amerykańskiego Komite 
tu Olimpijskiego przynosi imponujące 
cyfry, które świadczą wymownie o zna 
komitjnn interesie, który na Igrzyskach 
zrobiła Ameryka.

Na Olimpiadzie było 1247.000 wi­
dzów, czysty dochód wyniósł 1.488.533 
dolarów. Naiwięksżem pcwodzeniem 
cieszyła sie lekka atletyka, która zgro 
madziła 427.171 widzów plącących 
548.334 dolary. Sredira frekwencja na 
Igrzyskach wyniosła 77.973 widzów.

Billy Petrolle pobił w New Yorku 
Holendra Klaverena. pogromcę Rana 
przez techniczny k. o.

Po XXVII Tour de France
Tour de France został zakończo- !o nad tein, aby zdobył je Spei- 

ny. 23 etapy — 4395 klin przebyło cher, albo... n kt z głównych przc- 
40 kolarzy z 80 którzy wystarto- ciwnilków. 
wal: z Paryża. Przebyli z szybkoś i 
cią rekordową. M nio olbrzymich! 
wzniesień Alp i Pirene'ôw, prze­
ciętna szybkość wyśo;gu wynosiła 
29,715 k'm. godz. Rzadko kiedy u- 
daje się kolarzom polsik m prz&e- 
chać z taką szybkośtą 100 kim.

Zwyc ężył w tym wyścigu ol­
brzymów Francuz Speicher. Ale 
zawdizęcza to przsdewśzystkem 

1 pomocy swej drużyny, które' cztón 
kowie opiekowali s'e n'm Jak dziec 
kiem, strzegli przed niebezp eczeń- 
stwamk bylii do dysipozycii1? przy 
fla Hrobn'ejszym. wypadku, Spei-_ 
cher wygrał też dzięki spetalns-, chambaud 148:19.59 (5h 7) Level 
mu regulaminowi wyśtgu, który 148:27:26 (7), 8) Magne 148:29:14 
przewidywał 2 minutowe preuve, (8); 9 Stoepel 148:38:05 (10); 10) 
za zwycięstwo na etapie. A ni'e 
trudno było wygrać te premje, 148:48:41 (12); 12) Fayolle 148:48: 
gdy aż siedmiu kolarzy pracowa- 48 (11).

----------
Najwiącej zwyciąstw na etapach od­

niósł Aerts — 6 pierwszych miejsc 
2 drugie, za п'.да idzie Guerra —

o . • 1 • 1 1 11 1 w Wull LVz

— Za największy jego sukces; obozu treningowego nie znają je

I

T rasę 
krótszym czasie 
Sp e ich er a'o 
byl ly ko dwie m nuty za dwa dru 
gie miejsca na etapach. O>n też. 
issit morainyin triumfatorem wy- 
śegu.

Wogóle eśli oduczyć owe prem 
;e 'i sta zwyc ęzców będz:e wyg ą- 
da’a zupełnie inaozei (w nawiasa di 
podajemy m ejsce of*cl’.łne). Oto 
ona: 1) Martano 147:58:45 (3), 2) 
Speicher 147:59:37 (1), 3) Guerra 
148:06:38 (2), 4) Lema re 148:08:22 

; (4); 5) Trueba 148:19:04 (6); 6) Ar-

Tour dc France w naj- 
przcjeebat n'e 

Martano, który zdo-

I

uważam dojście do finału w 1932 
r w międzynarodowych mi­
strzostwach Francji, gdzie prze­
grał dopiero z Cochetem, no i 
zwycięstwo zeszłoroczne nad Sa- 
toh w Davis Cupie.

— Czy pan pojedzie do Pol­
ski jako kapitan drużyny?

— Niestety, to będzie nie­
możliwe, gdyż mam masę roboty, 
a pozatem trenuję nieco przed; 
mistrzostwami Rzymu.

Buigin.

I

Aerts 148:48:30 (9); 11) Geyer

Wyścig kosztował wiele zdrowia i 
i sil kolarzy. Sioeicher nn. stracił 3 kg.. 

_ __ _ _  ___ ___  _____ 51 Guerra aż T kgr„ Archambaud też 3
pierwszych i jedno drugie, potem Spei j kg. Le Galvez aż 8 kgr. 
oher — 3 pierwsze i dwa drugie. .

Najlepszym wtspiriaczem był maleń­
ki Hiszpan Vicente Trueba, który jesz­
cze na ostatnim etapie jako pierwszy 
przejechał maleńką górkę ..Coetir Vo­
lant“. Drugi jest Martano.

Wyścig ukończyło 23 kolarzy z tea­
mów narodowych i 17 turystów. Na 
starce zdziesiątkowane były drużyny 
Niemiec i Włochów (zostało po 3 ko­
larzy), Francja dowiozła 7 kolarza. 
Szwajcaria i Belgia po 5.

Crabbego uśmierciła przedwczcśire 
zdaje sic. reklama amerykańska, me 
licząca się z żadnemi względami. Mistiz 
olimpijski na 400 mtr. cieszy się jąk­
ną jlepszem zdrowiem i filmuje spokój 
nic w Los Angeles.

43.684 kim. w ciągu godziny przeje- 
clud. zjuui*: koluKi—belgijski. Lonekc.. 
Rekord światowy wynosi 44.25 — Os­
car Egg.

Mistrzostwa lekkoatletyczne Francji 
pań przyniosły \Cyn:ki deść słabe: 80 
mtr. pjo.ki i wzwyż Laiidre 13X> i 150. 
80 mtr., kula, dysk — Vellu 10.8. 975 
i 36.51. oszczep Beltr 32.05, 800 mu. 
Ameridon 2.32.4. 200 mtr. -----
wd'.l Parnier 431.

Na zawodach iv prowincjonalnem mia 
steczka fińskiem Sinajoki startował 
Nurmi przebiegając bez wysiłku 3000 
mtr. w 8:33.8. co świadczy wymowie 
o doskonałej formie nie starzejącego s.ę 
biegacza.

Skakali również dwaj bracj 1 eraę- 
salo: Veikki miał 195. Olavi 190,5.

Polskie Radio

szcze prawdziwego przysroto- 
Wania i treifnjru. Ciągle przycho 
dzą do nin ę z zapytaniem czy 
to lub tamto wolno. Nic znają 
jeszcze trybu życia w obozach 
przygotowawczych, gdzie samo 
takie pytanie byłoby karane. a’e 
miejmy nadzieję, że jeszcze się 
nauczą. Przecież są jeszcze mło 
dzi — kończy naszą roizmowę 
mistrz Kożeluh.

4$
W sobotę i w niedzielę odbę­

dą się na placach Leci' ostatnie 
yrv pokazowe z Kożeluhem. któ 
rv w poniedziałek opuszcza Pol 
skę. W sobotę Hebda rozegra z 
Tłoczyńskim pięć setów, a po­
tem Tłoczyński i J. Stolarow 
spotkają sie z Kożeluhem i Witt- 
maticin. W niedzielę Kużciuh 
Kra z Tłoczyńskim, poczeni re­
prezentacyjny double polski spo 
ika sie z Kożeluhem i Hebdą.

Będą to ostatnie Kry Polaków 
przed meczem z Włochami. Ca- 

Mabiie 28 nasza czwórka reorezentacyj
na wvledzie w poniedziałek na ' 
wieś na parę dni. i wróci dopie­
ro, gdy przv.iadą Włosi, poto 
tylko. abv s:e im przyjrzeć. Ra­
kietę do rak wezmą dopiero w 
piątek dn a 4 sierpnia, w dniu 
meczu z Italią._______

Mecz P.Z.P
Zatarg dwu poważnych instytucyi o... bilet wstępu na zawody

Szwecja pokonała Polską w strzelec 
kich zawodach korespondencyjnych. 
Polacy strzelali w poniedziałek w Poz­
naniu, Szwedzi w Sztokholmie. Polacy, 
uzyskali 2722 pkt, Szwedzi 2842 pkt. 
Brak jeszcze wyniku z Estonją, która 
też brata udział y tych zawodach.

Z całego Kraju
Lwowskie Towarzystwo Kolarzy 

Motorzystów urządza dnia 30 lipca 
doroczny wyścig kolarski Kraków — 
Lwów 325 km. o puhar przechodni 
długoletniego prezesa tegoż klubu p. 
Eugeniusza Jastrzębiec Adamcwskie- 
go.

Start odbędzie sie dnia 29 lipca o 
godz. 24 w nocy w Krakowie przed 
mostem Podgórskim. Trasa prowadzi 
przez Wieliczkę. Nieoołomiec. Bochnię 
Brzesko, Tarnów, Pilzno. Dębice. Rop­
czyce. Rzesźów, Łańcut. Przeworsk, 
Jarosław. Radymno. Krakowiec. Jawo 
rów. Janów do Lwowa. Meta jest- przy 
ul. Marszałkowskiej obok Uniwersy­
tetu we Lwowie. Przybycie pierw­
szych zawodników spodziewane jest 
dnia 30 lipca między godz. 12 — 13 
w południe.

Ze względu na markę, jaką ma ten 
klasyczny wyścig, spodziewać się na­
leży, że i tego roku zobaczymy w n:m 
elitę kolarstwa polskiego.

Trzecia rozgrywka Polonia — Le- 
chja wyznaczona została nie na nie- , 
dziele, lecz na czwartek do Stryja, ze ' 
względu na to, że w niedziele grać : 
musi mistrz Lwowa z mistrzem Wo- j 
lynia Hasmonea. *

Matjas I. skrzydłowy Pogoni zmu­
szony bedzie pauzować przez długi 
okres Czasu, jak bowiem wykazały, 
badania lekarskie doznał on zerwania ■ 
żyły pod kolanem.

Komendo - Borowski, gracz biało- , 
stockiej Jagiellonji przeniósł się zawo­
dowo do Lwowa i podpisał zgłoszenie 
do Pogoni lwowskiei. Pierwszy wy­
stęp gracza tego w reprezentacji Lwo 
wa pozostawił wcale dobre wrażenie.

Przyjazd Hakoahu wiedeńskiego, 
który rozegra w niedziele zawody z 
Pogonią wzbudził żywe zainteresowa­
ne. dowodem tego sa zgtoszen a licz­
nych wycieczek z prowincji, które ko • 
rzystają z ulgowych biletów wstępu.

Drużyna Czarnych ulegnie prawdo­
podobnie większym przeobrażeniom. 
Jak słychać zwolnienie otrzymać ma 
Żurkowski i podobno Drzymała (?).

i 
V

Smutnym epilogiem niezapomnia­
nych popisów Smitha i Simaild w 
Warszawie jest zatarg, jaki miał tam ' 
miejsce pomiędzy Polskim Związkiem 
Pływackim, a referentem sportowym 
Polskiego Radia.

W konkluzji, w drugim dniu popi­
sów słynnych Amerykanów, radiosłu­
chacze usłyszeli komunikat, z którego 
dowiedzieli sie. że naskutek niewpusz- 
czenia referenta sportowego Polskiego 
Radia na zawody, wyniki podane nie 

I zostaną. I od tej chwili w Polskiem 
i _

funkcjonariusza P. Z. P. z referentem 
sportowym P. R.?

Być może, ale czy działacze tak 
wytrawni, jak sędzia Semadeni i inż. 
Andrzejewski, którzy podpisali komu-

I nikat P. Z. P. w tej sprawie, kładliby 
swe podpisy pod dokumentem, który 
mógłby ifh skompromitować? Czy 
wreszcie zarząd P. Z. P„ mając do 
wyboru z jednej strony skarcenie nie­
taktu i zlej woli swego funkcjonariu­
sza, oraz przeproszenie referenta spor-

Nasz notatnik
W lidze waterpotowef pozostały do 

rozegrania jeszcze następujące incczc: 
27.7 — Cracovia—Ma-kabi, 29 7 Craco 
via—AZS Warszawa, 30.7 — Makabi—« 
AZS Warszawa i w Bielsku akoeti—« 
EKS, 9.8 — EKS — Hakoal 19.8 
EKS — AZS Warszawa. 20.8 — Ha- 
koali — AZS Warszawa. W' Warszawie 
nie odbędzie się już ani jedne spotka­
nie.

Wioślarze wileńscy startuj 
dzielę na regatach międzyna 
w Rydze, gdzie spotkają się 7 ża osa­
dami miejscowemi z wiołlar; . 
mieć. Wyjeżdżają kluby PoŁ % S., Po 
goń i AZS.

Łucznicy polscy wy/eźdżajo ^ Lon­
dynu w czwartek na III Międąynarodo 
we zawody o mistrzos,wo św ąta. Wy 
jeżdżą 7 zawodników i aż ti 
gatów: dr. Pierzei»^3, Prcze- 

zes Zwią,zku_ po'sk:ego 
kapitan L__ “ _ .

Cracovia wyjeżdża 10 s 
międzynarodowy turniej do 1. 
chosłowacja). W dniach od 
J * 
w którym wezmą udział S.) 
S. K. Bratislava oraz Hask 
cordia z Zagrze°:a>

wać z referentem sportowym ■ R. 
Związek Pływacki mógłby mu „omył­
kowo" wogóle nie przysłać zaproszeń, t 
No i dlaczego z dobrej niewątpliwie 
setki rozesłanych przez P. Z. p. na za­
wody omawiane zaproszeń, taki przy­
kry incydent spotkał właśnie jedynie 
pana referenta P. F.

Do dyrekcji polskiego Rad ja nie mo­
żemy mieć pretensji, że żywiąc zaufa­
nie do swego referenta sportowego, 
zgodził sią na wygłoszenie słynnego 
komunikatu. floteni wysłał jeszcze 

zarządu

Przyjrzyjmy sic zatem oskarżycielo­
wi. Referent sportowy P. R., który sic 
nie kryie ze swą sympatią dla Sowie­
tów, posiada niewątpliwie bardzo 
specyficzną mentalność. Znamy i 
w każdej chwili służymy osobami, któ­
re miały wiele mówiące kłopoty z re­
gulowaniem swych honorariów za au­
dycje wygłaszane w P. R Codziennie 
też w komunikatach radiowych słucha­
my szeregu informacyi tak jedno­
stronnych, subiektywnych, a bezkry-.

towego I ■ K., a z drugie] — zerwanie tycznych, że doprawdy w całej lei/ oti tej chwili iv 
Radjo o pływaniu ani mru-mru... j

Opinja faktem tym została mocno 
zaskoczona. Jakto, P. Z. P., którego 
wiceprezes sam jest jednym z czoło-1 
wych piór publicystyki sportowej, 
związek, który jak bodaj żaden inny 
wypełnia swe zobowiązania w stosun­
ku do prasy, nie zaprasza na swe za- [ 
wody reprezentanta Polskiego Radia,, 
pozbawia się dobrowolnie z niem kon-1 
taktu?

Odpowiedzią na to byl komunikat, 
P. Z. P., którego ustąp poniższy dość; 
wyraźnie odmalowuje tlo zatargu.

Ustąp ten brzmi: — Jak stwierdzono, | 
referent sportowy P. 
szym dniu zawodów 
zaproszenia odstąpił 
nieuprawnionym do 
płatnego wstąpu, 
wprowadził kilka osób bezpłatnie, dro­
ga. groźby odwołania transmisji zawo­
dów zmuszając przedstawiciela P. Z. 
P. do wpuszczenia tych osób.

— Nastąpnego dnia zawodów, nie 
mając już przed sobą tej groźby, kon- ' 
trola przy wejściu nie miała powodu 
wpuścić na zawody osób nieposiadają- j 
cych ważnych biletów wstąpu. co stało 
sią przyczyną napaści referenta spor­
towego P. R. na Związek.

Analizując całą sprawą możliwie o- 
bjektywnie, należy sią zastanowić, ja­
kie powody mogłyby kierować Polskim 
Związkiem Pływackim, aby doprowa- ■ 
dzie do zerwania z oddającym mu nie­
wątpliwe usługi referentem sportowym' 
Polskiego Radia.

Zdaje sią. że nikt motywów takich 1 
nie bądzie sią iv stanie doszukać.} ...... _ ................
Wiąc... porachunki osobiste płatnego my, to trochę mato. Sikorski głośno I iiiec).

kontaktu^ z. la,^htn>waźnymczynnikiem sprawie logika i przekonanie wewnątrz- 
ne każę nam stanąć po stronie P- Z. P. 

Prząmawia za tern także fakt, że 
przecież pragnąc dokuczyć, czy wojo-

propagandy, jakim jest radio — decy­
dowałby sią na pierwsze wyjście z sy­
tuacji.

Polska orzed meczem z Austr a

podobny treści ust do 
/’. Z. P. , .

Mamy natomiast pretensje.

w nie- 
•dowych

R„ już w pierw-1 
nadesłane mu 3 ’ 
osobom trzecim, 
otrzymania bez-'. 

sam zaś nastąpnie

W dniu 15-ytn sierpnia odbędzie się 
w Królewskiej Hucie mecz lekkoatle­
tyczny Polska — Austria. Po zeszło­
rocznej -klęsce w Wiedniu, która była 
równie przypadkowa, jak i niespodzie­
wana. P.Z.L.A. dołożył wszelkich sta­
rań, aby doprowadzić do rewanżu, któ 
ry w ogólnem pojęciu niusiałby do­
prowadzić do, naszej rehabilitacji.

W przededniu tego spotkania musi­
my jednak stwierdzić, że sytuacja nie 
jest bynajmniej taka wesoła. Austria­
cy sa dziś wzmocnieni przez Rinnera, 
400-nietrowca prawdziwie wysokiej 
klasy, który w czasie poprzedniego 
spotkania bawił w Ameryce. Wzmoc­
nili również znakomicie swoja pozycję 
w rzucie dyskiem, gdzie obaj Austria­
cy sa dzisiaj lepsi od naszych miota­
czy.

Zupełnie tragicznie przedstawia się 
sytuacja w jedynej sztafecie spotkania 
— 4 x 400 mtr. Rinner i Gudenus bę­
dą mieli partnerów, od których jeden 
tylko Biniakowski może być lepszy, A 
sztafetę punktuje sie podwójnie!

W przeciwieństwie do Austriaków, 
u nas wszędzie prawie notujemy po­
gorszenie. Wystawienie Trojanowskie 
go II i Sikorskiego na 100 mtr. zdaje.

zapowiada, że startować już 
dzie.

Oszczepnicy dawno już nie osiągali 
sześćdziesiątki, a skoczkowie 2 ’ 
7-miu metrów. Plotkarze są zdecydo­
wanie gorsi od Austriaków. Jedyne Pe 
wne punkty, to rzut kula i skok o tycz 
ce. W obu wypadkach powinniśmy za 
jąć po dwa pierwsze miejsca, bkok 
w wyż. mimo slabei ostatnio formy 
Pławczyka, powinien również dać nam 
zwycięstwo.

Sytuacja na 800 mtr. iest niepewna. 
Ciężką strata bedzie również zde­

cydowana już nieobecność w reprezen 
tacji Kusocińskiego. Młodych biega- 
czy, Hialkę i Kurpcssę- czeka ciężkie 
i być może, decydujące zadanie.

Skład reprezentacji polskiej, ustalo­
ny już przez P.Z.L.A., wygląda nastę­
pująco: 100 ni. — Trojanowski II i Si­
korski (rez. Twardowski): 400 mtr. — 
Biniakowski. Marciniec (rez. Lesicki); 
800 mtr. — Kucharski i Kuźmicki (rez. 
Maszcwski); 5.C00 mtr. — Fialka i 
Kurpessa; 110 pł. — Nowosielski, Nie­
miec; wwyż — Pławczyk. Niemiec; 
wdał —.. Nowak. Sikorski (rez. Twar­
dowski); tyczka — Sznajder, Kluk; 
oszczep — Turczyk. Mikrut Wl.: kula 

się być fikcja, bo Troianowski ciągle j i dysk — Heliasz. Siedlecki: sztafeta 
jeszcze nie wyleczył ścięgna, a dwa j 4 x 400 mtr. — Biniakowski. Lesicki, I 
tygodnie na kuracje i... powrót do for i Maszcwski. Kucharski (rez. Marci- i

nie be-

wdał —

Mamy natomiast pretensją, że Za­
rząd P- ?ywi do swego referenta 
zaufanie, a leszcze większą — że, o- 
pierając stą na jego jednostronnem o- 
świadczeniu, wyciąga z zatargu zupeł­
nie biedne konsekwencje.

U/ służbie dziennikarskiej, jak w 
każdej zresztą jnnej dziedzinie życia, 
wszelkiego rodzaju zatargi, konflikty i 
nieporozumienia były, są i bądą.

Temniemniej, według naszego skrom­
nego zdania, nie upoważnia to ani pra­
sy, ani instytucji takiej jak referent 
sportowy p. p.' aby nie podawać w 
formie najbardziej choćby lakonicznej 
''’Toffeów nawet z dziedziny sportu, z 
którą pan referent żyje w niezgodzie, 
uwłaszcza, jeżeli tyczy to faktu tak 
ważnego jak zwycięstwo Bocheńskiego 
nu Szekelym. czy pobicie sztafety pły­
waków zagranicznych przez Polaków.

Każdy abonent radia ma pełne pra­
wo informacyi tych za swe pieniądze 
żądać i to żądać umieszczenia ich na 
poczesnem miejscu wśród steku wyni­
ków piłkarskich klubów C-klasowych 
i słynnego przeglądu prasy, z którego 
okazuje sią, że w całej Polsce jest tyl­
ko jedno pismo sportowe.

Przecież niema chyba potrzeby tło- 
moczyć Dyrekcji P. R., że m:ądzy 
informacją, a propagandą i reklamą i' 
stnieją różnice wprost przepastne.

Kłócicie sią — dobrze! Nie propa­
gujcie i nie reklamujcie.

Ale służba informacyjna jest, zda- 
i niem naszem, w tym wypadku — po- 
l prostu obowiązkiem.

i

ni Nie-

r>ec!i dcle 
___  ______ r miniędzy- 
rodowej federacji, mjr. Fulrtski pre- 
:s Związku polskiego i P Jtoiuckl 

Zwiadu polsko, f

" n к?nia na 
y (Cte- 

.... ....................................>2—15
sierpnia odbędzie si9 tam c^órmecŁ, 

Nitra, 
bo Cou-

.«.'imiu c. o«*’-.
Urban (Ruch) ztnienia bary Mcho­

we • przechodzi Poczto« go P.W. 
(Katowice). w którego bar', ach grał 
już na meczu z Hei.nalem « ICętaeh.

Mety‘fco DOIMY również

P»'BKl TENISOWE
llRELU
należą do najlepszych.
Do nabycia w firmach:

C. Grabowski — Szpitalna 7 
„Olimpiada“ — Warecka 5 

..Start“ — Chmielną 26 
„Continental" — Nowy Świat 65 

Komispol“ — Krak. Przedmieście 16-18„■

Davi.sa
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Nikt sie nie umywa do Dempseya
V • •Carpentier o obecnych mistrzach wagi ciężkiej

Z chwila- gdy pięści Baera i 
Carncrv zdetronizowały dawne 
sławy ySchrnelinga i Sharkey‘a, 
w świecie bokserskim zapano­
wał chaos. Czy rzeczywiście 
zwycięzcy są lepsi od pokona­
nych9 Zwrócono się do wielu 
autorytetów po opinjc. M. in. 
zabrał ffł°s ■ Georges Corpem- 
tier.

— N ema dziś takich bokse- 
tów ją t dawniej. Przyjrzyjmy 
się nip. Carnerze. Choć zwy­
cięstwo jego z Sharkeycm byf0 
w zupełności przekonywujące, 
ło jednak n:e zasłużył on jeszcze 
na tytuł mistrza świata. •

Specjalnemi kwaliftkacj 
pięściarskiemi nie jnogh >.
ikazać też ani Schem^mg ani 
Sharkc-. Cała. troJka^we^ mi>

ich 117. Przytem starczy^mu 
gdziekolwiek ujrgć’ podczas 
sięgnie przeciwnika, 
gdy odwrotnie.-- , ż -

ale «tó byi silny 
cej Jak. "niebywałe uderzenie. 
nJ±evowi‘nie imponował ża-

den kolos, bo swój tytuł mi­
strzowski zdobył właśnie na 
dwumetrowym kolosie Jess 
Willardzie, którego uderzeń nie 
zniósł nawet Jack Johnson. A 
tego to Willarda znokautował 
Dempsey w II rundzie.

Następnym takim kolosem by,

argerrtyńczylk Firpo, którego 
Dempsey także zwyciężył k. o. 
Dlatego też twierdzę, że jedy­
nym pogromcą Carnery mógł 
być ówczesny Dempsey.

Ale dziś jest on już stary. Dla

boksu był już stary, gdy wal­
czył z Tuinney‘em. Młodego 
Dempseya, pięściarz klasy Tun- 
neya nigdyby nie zwycięży,. To 
też Dempsey nie uległ Tunneyo- 
wi, ale swemu wiekowi. Jeśli

Baer nie spełni nadziei, to pogo 
dzić się będziemy musieli z tern, 
że Camera przez długie lata 
siedzieć będzie na tron:e mistrza 
świata.

oiidrKcy. ‘ zaWdz?ęcza je 

tŁpv sic zestarzał, nastał 
k(2?ec Złotej ery bokserskich 
sZrchamnipnów

Ani Jim Corbett. ani Jeffries 
lub Johnson nie znaleźli god­
nych siebie następców. I choć 
Carncra jest niezwykle silny, 
młody i pilny, to jednak do su- 
perasów zaliczyć się nie może. 
Nawet jego potężne, długie rę­
ce nie mogą mu w tern być po- 
111 Trudno będzie jednak pozba­
wić Carnerę tym,u m.strza. Do 
tego trzebaby było drugiego 
Dempseya — ale skąd go wziąść 
_ A cóż Baer?
_ Hm... Może? Nie dlatego,! 

że zwycięży, Schmelinga, któ­
ry przecież jest dobrym pięścia­
rzem (choć nic żadną extrakla- 
są), ale przeciw Carnerze szan­
se może mleć bokser o wyjątlko 
wych kwalifikacjach. Baer jest 
młody- silny i ma wiele wiary 
w siebie. Musi jednak wiele 
jeszcze walczyć, aby nabyć ru­
tyny, którąby zmóc potrafił Car 
nerę. .

Do zwyciężenia takiego ko­
losa. potrzebne są specjalne wa­
runki*. W dniach mej sławy m- 
gdybym się nie odważył stanąć 
przeciw takiemu Carnerze.^ Zrc 
sźtą za iiiMi^» ■-
niedozwolone. Ja miałem wszy

NOWA PŁYWALNIA WE LWOWIE,I
| która stwarza nową erę dla pływaków tego okręgu. Tu został rozegrany mecz waterpolowy Pogoni z Legją

—u
ANGELUSÓWNA — CRACOVIA

na kajakowych mistrzostwach Pots ki zdobyła tytuł w biegu jedynek.

Targi o Davis Cup 
Sprawa utrzymania rundy elimina­

cyjnej Davis Cupu nic została jeszcze 
zdecydowana. Jak się okazuje przy gło- 

i sowaniu paryskiem, kiedy to projekt 
zniesienia tej rundy upadł stosunk.em 
głosów 6:7, nie wzięto pod uwagę gło­
sów nadesłanych telegraficznie. Posy­
pały się liczne protesty i sprawa ta 
ma być jeszcze raz rozważona»..

Mecz tenisowy o puhar Darisa N em 
cy—Irlandia zakończył się ostatecznie 
zwycięstwem Niemców w stosunku 4:1. 
W myśl nowego regulaminu Davis Cup, 
przy stanie 3:0, w ostatnim dniu mogą 
walczyć rezerwowi. To też zamiast 
Nourneya przeciwko Mc Veagh stanął 
Frenz, który przegrał 4:6, 3:6, 4:6,
Cramm pobił łatwo Mc Guira 6:4, 6:4, 
6:2.

Turniej międzynarodowy w Zurychu 
i przyniósł wyniki dość sensacyjne. Gen 
I tien wygrał singla, bijąc kolejno Sut- 

takiemu Carnerze. /.re, tvra ^.brd^l L?tpefieną.8:6, 6:3,. 
moich czasów byłoby'to. I 6;4, który I kolei wyeliminował Maiena 

uicuuzwińóne. JU miałem wSZ.v , 6:1. 7:5. \V grze pań Payot została po 
Stkiego 80 kg., a Camera liczy! konana przez Rosamibert 3:6, 6:2. 6:-

i

Szamota dochodzi do formy
Zwyc'astwa Polaka na torach Francji

Rochefort. w lipcu.
Wyśćgi w Rochefort były chy­

ba dostatecznym dowodem popu­
larności kolarstwa we Francji. Ma 
ła ta mieścina, nie większa od na­
szego Grodziśka czy Konstancina

posiada wspaniały tor betonowy. ści położonej o kilka Wometrów 
otoczony krytemj trybunami, któ-| od Rochefort i ja naturalnie podą- 
re w dzień zawodów wypełniły 
się do ostatniego miejsca publicz­
nością.

Bawiąc na urlotpie w miejscowo-

Georges Speicher
Sylwetka zwycięzcy Tour de France

Zwyoięzca ?7_R0 Tour de wem i w wielu innych konku- 
France Georges Sne:cher iest pa rerrciach.
ryżaninem, ma 26 lat uLpocząl W 1932 r. przybywa tako dru­
nu zajmować sie kolaXæm b gi w ..Prix Wolber* i wtedy to 
l^źno, Od ^ę2esn młodości zostaje 
uprawiał futbol i pływanie. Kie- 
dyś nawet młodz.utki Spejcher 
wygrał pewien wvsc.g pływa- 
cki*

Zbratanie się Soeichćrą z rn 
wereniTmiało podkład zupełnie 
nie spe lowy; oto został ón za­
angażowany Jako mechanik do 
warsztatu rowerów. Zawód je­
go wymaga, żeby dosiadał row 
rów dla próby. 1 wtedy to przy­
szły zvvciezca zasmakował 
jefdzie. Zapisuje s e do jednego 
z klubów na przedmieściach Pa­
ryża- Pracuje poważnie, ucze- 
«tniczV w licznych zawodach nUdz?łubowych;

•a na siebie uwagę do- 
i 1930 r.. kiedv to jest 

wyśc gu Pafyż — Ca-

Tour dc

SZAMOTA OBOK NAJSZYB SZYCH KOLARZY ŚWIATA 
przed zawodami w Rochefort, na których Polakowi udało sic w jednym bie­
gu pokonać Micharda i Cozensa. Od lewej: Cozens, Bergami«,. Foucheux, 

Michard i, Szamota.

na temat kolarstwa. Francuz na­
rzekał długo na kryzys, jaki obec­
nie panuje w jego „rzemiośle“ (mi 
mo. że dziś zarabia on około pół 
miliona fr. rocznie). Cieszył się na- 
tom ast z ponownego zdobycia 
trójkolorowej koszulki, w walce z 
tak groźnym przeciwnikiem, jakim 
jest młody Gerardin.

Do tegorocznych Mistrzostw 
świata przygotowuje się z wielką 
starannością, uważając za najgroź 
niejszego przeciwnika, obecnego 
mństrza, Belga Scherensa.

Na zakończenie miłej pogawędki 
wyraził Michard chęć startowania 
w Polsce w towarzystwie Szamo­
ty. Scherensa, Falk Hansena i resz 
ty znakomitych sprinterów. Nie 
robiłem jednak Francuzowi wiel­
kich nadzieji. by jego życzenie 
prędko się spełniło. Wszak już od 
bardzo dawna nie słyszeliśmy w 
■kraju o żadnych zawodach mię­
dzynarodowych, lub nawet o chę­
ci ich zorganizowania.

c t À Jan Gryżewskł.
szamota startował w zeszły czwar­

tek w „Grand Prix de Limonge" i w 
‘•nale zajął drugie miejsce przed Mi- 
chardem, bijąc Cosensa i Bergaminie- 
g°. W handicapie Szamota byt I-y 
przed Chapinot (70 mtr. wyrówn.), Co­
zensem (15 m.) i Michardem (0 wy­
równ.). Polak otrzymał 5 mtr. wyrów­
nania.

Obecnie Szamota wyjeżdża do Ko­
penhagi, gdzie będzie brat udział w 
„Grand Prix“ tego miasta w du. 1, 4, 
6, 8 sńerpnia.

żyłem na zawody, głównie by 
sprawdzić w jakiej formie znajdu­
je się Szamota przed zWiżaijącemi 
się mistrzostwami świata.

Najważniejsza częścią wieczoru 
był wyścig zawodowców, rozgry­
wany w 10-u pojedynkach po 
dwuch. Na pierwszy ogień poszedł 
pojedynek polsko - włoski, z któ­
rego wyszedł zwycięstwo Szamo­
ta, bijąc o dwie długości Bergami- 
niego. Naistępnie rozprawił się Po­
lak po pięknej walce z Cozensem, 
a uległ o pół długości Michdrdowi 
j o gumę Faucheux. W ogólnej kia 
syfflcaoji pierwsze miejsce zajął 
Michard, nie przegrawszy ani jed­
nego pojedynku, przed Faucheux 
Szamota, Cozensem i Bergaminim.

Rozgrywany po przerwie handi­
cap pięknie wygrany przez Pola­
ka, potwierdził doskonała formę 
w jakiej się on znajduje. Dostawszy 
od Francuzów 30 m. wyrównania, 
nie dość, że nie dał im się minąć, 
ale wyprzedził Cozensa i Berga- 
miniego oraz miejscowych konku­
rentów i zwyciężył bezapelacyjnie.

Nazajutrz gościłem kolarzy u 
siebie; przyjechali oni by odpo­
cząć kilka godzin na plaży. Poraź 
pierwszy zdarzyła mi się okazja 
spokojnego pogadania z wielokrot­
nym mistrzem świata i dziesięcio­
krotnym Francji. Rozmowa toczy­
ła się naturalnie prawie wyłącznie

K. G.

Węgrzy plywaia

Podpisuje się na O znakomitym kolarzu Piszemy obok.

WATERPOLIŚ CI POGONI
w pólfinalowem spotkaniu o wejście uc ligi ulegli warszawskiej Legji 5:2

Zwra 
piero ' 
?ńątPn >m odznacza sie w wy­
ścigu Paryż — Evreux i zwycię 
ża w v yścifn1 wokół stoIicV- U- 
czestnl ''zv « Critcrtum Narodo-

W ‘zeszłorocznym Tour Spe;- 
clier był drugi z Francuzów. U 
biegły sezon Speicher zaJ.™5zy’ 
biegiem t. zw. ..Zac o , 
którym zai"! drugie miejsce za 
Jolym. Wwrał równi«- Tour 
de Va-ucluse i był łrzecF „ 
strzostwach szosowych. Fraj.

Dziś Speicher jest naJP P 
"iejszym człowiekiem we rran 
Gi. Zdaje on sobie jednak jasno 
spraWęi z pomocy jakiej mu poa 
czas tego gigantycznego bieg 
udzielili koledzy francuscy, a 
szczególniej stary lis szosowy 
Leducą. który był jakby ojcem 
dla wszystkich kolarzy swego 
kraju.

Z MECZU LWÓW — CZERNIOWCE 3:0 
gorący moment pod bramką drużyny rumuńskiej.

„ .«C/-7TT MAKKABI — HAKOAH 3:2Z MECZU ’ rzacając pitkę ponad wyskakującym
Sold.iecr <M>

Mistrzostwa pływackie Węgier przy 
niosły wyniki następujące: 800 mtr. 1) 
Lengyel 10:53,4; 100 in. st. klas.: H.ld 
1:19,6. 2) Mezei 1:21,4: 100 mtir. na- 
wznak: 1) Nagy 1:14,8, 2) Bitskey 1:15 
3) Herendi 1:18,2; Sztafeta 4x200 mtr. 
1) UTE 10:01,4. 2) SUE 10:07.2 3) FTC 
10:12. W barwach FTC płynęli Me- 
szoely 2:28.2 i Szekely 2:23,2. Skoki 
do wody 1) Va'jda, 2) Kovacs.

Mecz rewanżowy water polo Węgry 
—Czechosłowacja zakończył się zwy­
cięstwem Węgrów’ w stosunku 5:3. Mi 
strzowie świata wystąpili jednak z re­
zerwami, z drużyny reprezentacyjnej 
grał tylko bramkarz Brody i napastnik

Keseru II, tym razem na środku pomo­
cy-

Na zawodach tych młodziutki Len- 
gyel przepłynął 200 mtr. w 2:23.

W meczu pływackim pań Węgry 
pobiły Austrję w stosunku 30:22. Wy­
niki: 400 mtr. 1) Toth (W) 6:20,8. 2) 
Loewy (A) 6:30,6 : 200 mtr. st. klas. 
1) Se-eboeck (A) 3:20,4. 2) Szasz (W) 
3:26,8; 100 mtr. st. dow. Toth (W)
1:16. 2) Magashazy (W) 1:16.2. 3)
Wagner. (A) 1:17.6: 100 mtr. nawznak 
1) Vereb (W’) 1:37,4, 2) Spaun (A) 
1:38.2; Sztafeta 4x100 mtr. 1) Austra 
5:17. 2) Węgry 5:21 8
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Wiktor Junosza

Kto ma rację?
Goniący za sensacja“ szermierze pióra czyM

W ostatnich czasach, kiedy z róż 
nych stron coraz częściej i coraz 
gwałtowniej atakują sport, kiero­
wnicy nawy kultury fizycznej wy 
kazują coraz wyraźniejszą tenden­
cje do obarczania prasy odpowie­
dzialnością za szerząca się w klu­
bach i związkach demoralizację.

Twierdzą oni, że to prasa spor- 
,towa sieje nieład i deprawację, że 
to ona budzi u młodzieży niezdro­
we ambicje, że to ona ponosi winę 
za szaefrerki, dokonywane w imię 
zdobycia tych czy innych „punk­
tów“, że to ona, pożądając sensa- 
cyj pcha w objęcia rekordomanji, 
że to ona kieruje w stronę ukryte 
go zawodowstwa.

Do tego wszystkiego jeszcze do 
dają, że piorąc publicznie brudy 
sportowe, dyskredytuje ona tia- 
zewnątrz — a więc zdradza — 
ideę, której jakoby chce służyć!

Bezsprzecznie, część zarzutów 
jest słuszna. Entuzjazmować się 
wysokim poziomem etycznym i 
poważneim podejściem do zagad­
nień kultury fizycznej naszego fa­
chowego piśmiennictwa — byłoby 
conajmtiiej dowodem jaskrawego 
braku krytycyzmu.

Dziennikarstwo sportowe, taksa 
mo iak i wszelkie inne dziedziny 
życia, liczy się przedewszystkiem 
z potrzebami rynku, z gustami czy 
telnika. Dlatego ma prawie taką 
samą tendencję do stylu brukowe­
go jak naprzykład publicystyka po 
lityczna, z takaż swoboda operu­
je sofistycznemi argumentami i fał 
szowaniem faktów, taksamo dla 
taniej i płytkiej sensacji gotowa 
jest oośw:ęcić prawie wszystko.

Niemniej — niesppsób odżegny­
wać je od czci i wiary w sposób 
tak bezwzględny, ja>k jest to nie­
raz czynione.

Starsze pokolenie pisarzy spor­
towych — to przecież przedstawi­
ciele tej generacji, która wydała 
najzapaleńszycli krzewicieli idei 
kultury fizycznej, najbardziej idea­
listycznie nastawionych fanaty­
ków czystego, szlachetnego spor­
tu.

Starsze pokolenie dziennikarzy 
— to ci. którzy tworzyli w Pol­
sce ruch wychowania fizycznego,, 
którzy je organizowali, którzy mu 
wpajali najwznioślejsze zasady e- 
tyczne. którzy świecili wCasnytn 
przykładem na boiskach w cza- 
saih, kiedy dla „szanowanego“ 
obywatela biegać czy kopać piłkę 
by o kompromitacją towarzyską.

Czy wolno zapomnieć jaką ol­
brzymią rolę propagandową speł­
niły. względnie w dalszym ciągu 
spełniają imprezy, inicjowane przez 
prasę? Weźmy choćby klasyczny 
•w swoim czasie „Bieg Kurjcra Pol 
skiego“, bieg „Kurjera Poznańskie 
£0“, wezmy wprowadzone przez 
,.S:adjon“ a dziś tak wszędzie po­
pularne „Pierwsze Kroki“, weźmy 
zainicjowany przez ..Przegląd 
Sportowy“ kolarski bieg dookoła 
Polski, weźmy talk intensywną 
dziś, choć nie zawsze stojącą na 
poziomie dz:ałalność referatu, spor 
towego „Polskiego Radia“, weźmy 
zawody „Kurjera Porannego“ d|a 
gazeciarzy.

Weźmy wreszcie gdyż powie­
dzieć ktoś mógłby, że to wszystko 
są Wyjątki — uchwały, powzięte 
przez Walne Zebranie Polskiego

„arcymoralni“ luminarze sportu
Związku Dziennikarzy i Publicy­
stów Sportowych dokładnie w 
przeddzień tego zebrania Związku 
Polskich Związków Sportowych, 
nia któretn w stronę prasy ciskano 
najsilniejsze gromy.

Uchwały te nakuzywały dzien­
nikarzom:

1) wywierać energiczny wpływ 
na podniesienie poziomu ideowego 
prasy sportowej, zalecając jaknaj-

szensze uwzględnieni czynnika f nie poczynaniami, zmierzającemi 
wychowawczego i zapoznawanie > d,o rozbudowy kultury fizycznej
pgółu, a przedewszystkiem mło­
dzieży ze znaczeniem w. f. i spor­
tu jako ważnego czynnika społecz 
nego i kultury zdrowotnej.

2) stałe podkreślanie konieczno­
ści harmonijnego połączenia k;irl- 
tury fizycznej z kulturą intelektu­
alną i duchowa.

3) jaiknajwieksze zamteresowa-

wszerz,
4) specjalne podkreślanie znaczę 

nia amatorskiego traktowania spor 
tu, wypływającego ze zrozumie­
nia sportu jako środka, a nie celu 
samego w sobie.

5) zalecanie umiarkowanego trak 
towania wyczynów indywidual­
nych i unikania superlatywów, po

budzających u młodz:eży niezdro­
we ambicje i powodujących u niej 
niewłaściwe zrozumienie znacze­
nia i istoty współzawodnictwa 
sportowego.

6) podkreślanie kon:eczności u- 
trzymywania właściwego tonu w 
polemice, prowadzonej na łamach 
pism sportowych i odnośnych ru­
bryk pism codzienych. pozatem wy 
ciąganie iaknajdalej idących kori-

wypadku wÿkfo<

20-27 sierpnia

Makabiada w Czechosłowacji
Wzmocnienie reprezentatii Polski na Igrzyska żydowskie

igrzyska Letnie Makkabi odbędą sic 
w Pradze czeskiej w dniach 20—27-go 
sierpnia r. b.

Ody przedstawiciel rządu rumuńskie 
go w Anglji zawiadomił lorda Mel- 
chetta prezesa honorowego Światowe­
go Związku Makkabi oficjalnie, że Ru- 
munja cofa udzielone zezwolenie na 
odbycie Igrzysk Żydowskich, Lord 
Melschett porozumiał się z rządem 
czeskim. Praga odniosła się przy­
chylnie do projektowanego przenie­
sienia Makabiady letniej i przyrzekła 
poparcie.

To też lord Melchett powierzył »fi; 
cjalnie organizację Igrzysk Naczelnej 
Radzie Sportowej Światowego Związku 
Makkabi, która posiada swą siedzibę w 
Pradze czeskiej. Dyktatorem Igrzysk 
Letnich został Inż. Ryszard Pacowski.

Igrzyska odbędą się w dniach 20—27 
sierpnia r. b„ kiedy obradować będzie 
w Pradze XVIII Kongres Sjonistyczny.

Program sportowy Igrzysk Letnich 
Makkabi w Pradze jest ten sam co miał 
być w’ Czerniowcach, przyczem zo­
stały dodane dwie dyscypliny sporto­
wy: waterpolo i pływanie.

Program Igrzysk w Pradze brzmi 
następująco: 20 sierpnia r. b. wielka 
akademja z okazji otwarcia Kongresu 
Sjonistycznego; zawody pływackie i 
waterpolo: 21 — 23 sierpnia: zawody 
w grach sportowych i międzynarodo­
we mecze towarzyskie: 24, 25 sierp­
nia: zawady bokserski pitka noż­
na i lekka atletyka. 26 sierpnia: 
wielkie zawody gimnastyczne. 27-go 
sierpnia: oficjalne zamknięcie Igrzysk 
Makkabi połączone z wielką rewją

I

wolnych ćwiczeń i defiladą wszystkich 
państw biorących udział w Igrzyskach 
przez ulice Pragi.

Kongres Makabi obradować będzie 
w dniach 28 i 29 sierpnia r. b. Ma on 
w tym roku specjalne znaczenie ze 
względu na to, że na porządku dzien­
nym jest zmiana ustroju Związku i 
uchwały dotyczące II Makabiady. któ­
ra odbędzie się w Palestynie w 1935 r.

Igrzyska Letnie Makkabi, przeniesio­
ne do Czechosłowacji, nabierają spe­
cjalnego znaczenia. Do Czern.iowiec 
— Polska była gotowa jechać bez obo-

zów treningowych, spodziewając się, 
iż nie będzie tam poważnej konkuren­
ci- , . ,

Praga — miejsce Igrzysk Letnich 
Makkabi wymaga specjalnego przy­
gotowania zawodników, dlatego, że 
wszystkie państwa, które zgios.ly swój 
udział, zapowiedziały wzmocnienie re- 
prezentacyj.

Szczególnie bojowo jest nastrojona 
sama Czechosłowacja, która w swych 
szeregach ma świetnych sportowców.

Toteż Egzekutywa Związku Makkabi 
w Polsce zwołała na środę plenarne po

Katastrofa lekkoatletów Austrji
Mecz lekkoatletyczny Węgry — Au­

stria rozegramy w Szombathely zakoń 
czyi się łatwem zwycięstwem Wę­
grów w stosunku 83:32 co przy punk­
tacji 5, 3. 1. świadczy wymownie o 
ogromnej ich przewadze. A jednak Au 
strjacy midi parę doskonałych wyni­
ków, które staiwńają pod znakiem za­
pytania nasz ewentualny sukces w 
Król. Hucie w dniu 13 sierpnia. Odno­
si się to zwłaszcza do 800 mtr. gdzie 
Puchberger jest w znakomitej form e, 
dalej do 110 nrtr. przez płotki, 400 mtr. 
Wyniki szczegółowe były następują­
ce: 100 mtr. 1) Gero (W) 10.6, 2) Pajzs 
(W) 10.7. 3) Berger (A) 11. 4) Klein 
(A) 11,2; 400 mtr. Rinner (A) 50,3. 2) 
Gudenus (A) 51.2. 3) Kalmar (W) 51.5, 
4) Duha (W) 51.8 : 800 mtr. 1) Puch­
berger (A) 1:57.4. 2) Szabo (W) 1:58.2 
3) Vertes (W) 1:59. 4) Kumschitz 2:02: 
1500 mtr. 1) Szabo (W) 4:03,4. 2) Go-

vrik (W) 4:07, 3) Leban (A) 4:08,4; 
5 kim. 1) Keten (W) 15:37.4. 2) Esztre 
gomi (W) 16:02. 3) Poelzl (A) 17:07.6; 
Skok wdail 1) Koltai (W) 726. 2) Feke- 
te (W) 692. 3) Bauer (A) 685. 4) Point 
ner (A) 643; wwvż 1) Bodosy (W) 
185, 2) Kesmarky (W) 181. 3) Schwert 
berger (A) 176. 4) Juszczynsky (A)
160. Tyczka Kiraly (W) 370, 2) Oppem 
heim (A) i Friedrich (W) po 350. 4) 
Proksch (A) 340. Oszczep: Varszegi 
(W) 64.90. 2) Takacs (W) 60.70. 3)
Bezwoda JA) 55.26: Kula 1) Daranyi 
(W) 14.73. 2) Csanyi (W) 14 51. 3)
Kamputsch (A) 13.49, 4) Janausch (A) 
13.24. Dysk Madarasz (W) 46.61. 2) 
Donogan (W) 46,24. 3) Skodler (A) 
43.58. 4) Janausch (A) 42.76. 110 plotki
1) Kovacs (W) 14,9. 2) Langmair (A) 
15, 3) Lettner (A) 15.1. 4) Boros (W) 
15,4. Sztafeta szwedzka 1) Austria 1:59
2) Węgry 2:01.

siedzenie, gdzie postanowiono obesłać 
Igrzyska Letnie Makkabi w Pradze.

Postanowiono również anulować 
projektowane dotychczas reprezenta­
cje i urządzić w dniach 10—20 sierpnia 
r. b. szereg obozów treningowych.

I tak w tym terminie będą skosza­
rowani pod kierownictwem wykwali­
fikowanych instruktorów w Central­
nym Obozie Wyszkoleniowym lekko­
atleci i lekkoatletki w ilości 15 osób. 
Gry sportowe (panie i panowie) i obóz 
gimnastyczny koszarowany będzie w 
Warszawie; piłka nożna w ilości 18 
osób w Łodzi, lub w Krakowie.

W boksie zarządzone będą elimina­
cje, które odbędą się w Warszawie. 
Pływacy i waterpoliści obozu specjal­
nego nie potrzebują: na zasadzie wy­
ników osiągniętych na mistrzostwach 
Polski w dniach 13, 14 i 15 w Krako­
wie będzie ustalona reprezentacja.

Egzekutywa W. Z Makkabi w Pol­
sce upoważniła ponownie Dyr. Marce­
lego Minca, red. Al. Aleksandrowicza 
I R. Wolkowa do wyznaczenia zawod­
ników do poszczególnych obozów i u- 
stalenia ostatecznie reprezentacji.

Tenis polski na Igrzyska zostanie 
wzmocniony przez mistrza Łotwy Er­
nesta Wittmanna.

Jak więc widzimy najwyższa ma- 
gistratuira sportu żydowskiego chce 
przygotować doborową reprezentację 
na Igrzyska Makkabi w Pradze, aby 
godnie bronić barw Polski. Niewątpli­
wie władze sportowe jak i państwowe 
przyjdą z pomocą organizatorom.

Mieczysław Aleksandrowicz

Hakoah dotąd niepokonany
zwycięstwo Wiedeńczyków w Łodzi nad ŁKS 2:1

Urozmaiceniem nudnego programu 
piłkarskiego Łodzi byt środowy mecz 
wiedeńskiego Hakoahu z ŁKS-em. Po 
wiedeńczykach wiele sobie nie obiecy­
wano, a że mecz był interesujący, a 
goście pokazali bezsporną wyższość 
techniczną i grali wyjątkowo fair, wy-

Mistrz Łodzi wagi piórkowej i jeden 
z reprezentacyjnych pięściarzy okręgu 
łódzkiego Woźniakiewicz, wychowanek 
klubu Geyer zażądał z macierzystego 

| klubu zwolnienia. Woźniakiewicz o- 
| trzymał wykreślenie i czas jego ka­

rencji wyniesie tylko pól roku, gdyż 
wniósł prośbę o zwolnienie jeszcze 
przed nową uchwalą walnego zgroma­
dzenia PZB. Woźniakiewicz przenosi 
się do Warszawy, prawdopodobnie do 

i Skody, gdyż jest w kontakcie z trene- 
i rem Skody Kwiatkowskim.

Egipt — Palestyna w boksie
Motocykliści warszawscy dobrnęli do celu

Międzypaństwowy mecz bokserski 
Egipt — Palestyna rozegrany w naj­
większej sali lei - Avivu zakończy! 
s.ę zwycięstwem Egiptu w stosunku 
5:3.

Właściwie barwy Egiptu reipręzento 
wali pięściarze Kairu, będącego najsil 
uiefszytn ośrodkiem boksu egipskiego.

Egipcjanie zEdemonstrowali wcale 
dobry boks, wnosząc do walki dużo 
amfreji i zaciętości i znać po nich, że 
trenują regularnie.

W przeciwieństwie do Egrtu repre­
zentacja Palestyny nie hołduje zasa­
dom regularnego treningu.

Organizacja meczu byłą fatalna: roz 
począł się on f. godziiinem opóźnie­
niem. a pozatem ireslychanym skan­
dalem było wpuszczenie na ring pię­
ściarza głuchoniemego ..Szlomy“. któ­
rego usunięto z ringu (b l się w walce 
tiadprcgramowej) naskutek protestu 
pnhkczności.

W barwach Palestyny wystąpili m:ę-| 
dzy innymi trzej znani pięściarze war 
szawskiego Jordanu: Rochman. który 
w dalszymi ciągu nie robi postępów : 
tchórziliwy Garbarz no i Finn, który 
w meczu z Egiptem wygrał przez w. 
o. wskutek nieprzybycia przeciwnika.

Wyniki teebnezne były anstę.puiące: 
•w. lekka: Muljen (P) — Aigatari (EL 
Pięściarz żydowski walczył z dużą 
ambicją taktycznie dobrze, rnusiał jed 
nak uledz silniejszemu Egipcjaninowi.

W. średnia: Emil (P) — Mahamer 
(E). Mecz niezwykle interesujący stal 
na bardzo Wysokim poziomie. Obaj 
pięściarze pokazują prawdziwe dobry 
boks. Emil walczy zacięcie. Ostatnia 
rtinda ma przebieg dramatyczny. Pa- 

. Jestyńczyk trafia Egipcjamna w żołą­
dek. Didaje to w!ele otuchy Emilowi, 
który dosłownie obsypuje gościa gra-

dem ciosów. Wynik remisowy krzyw­
dzi mocno boksera żydowskiego.

W. półciężka: Garbarz (pj __ Ma- 
hania (E). Brzydki mecz sial pod zna 
kiem przewagi we wszystkich trzech 
starciach gościa, który bit Garbarza, 
jak chdał. lewą i prawą. Wygrał bez 
dyskusji Egiipcjanin.

W wadze ciężkiej Finn (P) zdobył 
dwa punkty bez walki dla Palestyny 
z powodu nieprzybycia reprezentanta 
Egiptu.

W meczach ponadprogramowych 
Rockman (M) przegrywa do Mirzy- 
końsikiego (B. H.); Segat (B. h.) bi.e 
wysoko na punkty Mikeina (B. L.) i 
Szloma zwycięzca przez k. o. Wowe- 
ke.na.

Sekundantem reprezentacji Palestyny 
byt Urkiewicz, który doskonale się 
wywiązał ze swego stanowiska.

Jak się dowiadujemy Utikiewi.cz że- 
pi się z palestymanką i porzuca ręka­
wice bokserskie.

Na^meczu obecny był również pre- 
Publiczitości bardzozes Z. RuseckL 

dużo.
*

stęp ich w Łodzi należy więc zaliczyć 
do udanych.

Wynik meczu nie iest stuszmem od- 
zwierciadteniem przebiegu gry. Jakkol­
wiek ŁKS stracił jeden punkt z winy 
bramkarza swego, a ponadto był na­
wet bliski wyrównania, jednak prze­
waga gości w polu, zwłaszcza w pierw 
szej połowie była bardzo wyraźna. Go­
ście nie wysilali się jednak, zresztą li­
nia ich ataku grała bardzo nierówno.

Najlepszym w drużynie graczem był 
lewo-śkrzydlowy Reich. Dobrą klasę 
reprezentował prawy obrońca Donnen­
feld, na wysokości zadania stała po­
moc.

ŁKS grał bardzo nierówno. Począt­
kowo wogóle nie istniał na boisku, na­
stępnie eksploatował wypadami skrzy­
dłowych, a po przerwie miał tylko kil­
ka momentów dobrych zi&rań i gry 
równych z równymi.

Frymarkiewicz, poza fatalną obroną 
w 7-ej minucie stal na wysokości za­
dania. Karaś grał swój najsłabszy 
mecz w sezonie. Słabo zupełnie wy­
padła gra pomocy, a w ataku najle­
pszym był Sowiak.

Przed sędzią p. Rettigiem stanęły 
obie drużyny w następujących skła­
dach :

Hakoah: Lövy. Donnenfeld. Feldman, 
Kon. Stross, Placek; Wajskopf, Häus­
ler. Erlich, Zwiibeł, Reich.

ŁKS: Frymarkiewicz; Karasiak. Flie 
gel; Pegza. Wełnie, Jańczyk: Praski, 
Herbstreich. Miller. Sowiak. Król.

Już pierwsze pociągnięcia wskazy­
wały na piewytrzymujacą porównania 
wyższość gości wiedeńskich, zarow-no 
Pod względem tecJinicznym jak 4 tak­
tycznym. To też .przez pierwszy kwa­
drans piłka ciągle przebywała na polu 
gospodarzy i wędrowała posłusznie do 
nogi gracza niebiesko - białego. ,W tej

też fazie Hakoah bez większego wy- ści, piłkę bowiem zgubił fatalnie Fry- 
siłku zdobył prowadzenie. Z ładnego t markiewicz i potoczyła się ona do siat 
zagrania lewej strony napadu piłkę o- 
trzymuje Reich, który minąwszy Peg- 
zę podjeżdża pod bramkę i strzela w 
róg.

Dopiero w 20 min. ŁKS na chwilę o-i 
swabadza się z przewagi i Król znaj­
duje się pod bramką przeciwnika. Strze 
la jednak niecelnie. W dalszym ciągu 
trwa przewaga gości, którzy grają wy­
raźnie wprosi nonszalancko, to też tem 
po meczu dotąd dobre, nieco opada. W 
28 min. błyskawiczny zryw piątki na­
padu gospodarzy .przynosi niespodzie­
wane, ale efektowne wyrównanie. Pen 
ski podprowadził piłkę blisko, a ładne 
dośrodkowanie wykorzystuje Sowiak, 
zdobywając bramkę główką.

Hakoah naciera teraz energiczniej, 
ale w’ jego linji ataku nie wszystko pra 
cuje składnie. Trójka środkowa nie ro­
zumie sie, Hausler nie zdaje sobie spra 
wy na jakiej pozycji gra. zabiera piłki 
przeznaczone nie dla niego.

W ostatnich minutach przed przerwą 
frymarkiewicz jest ciąg’e zatrudnio­
ny i zdradza dużą niepewność.

Po przerwie Hakoah zmienił prawą 
stronę napadu, a na miejsca Wajskopfa 
i Hauslera weszli Erłich 1 i Mausner. 
W ŁKS-ie Tadeusiewicz zastępował 
przez pewien czas Welnica, a następ­
nie Millera. Druga cześć meczu obfito­
wała w’ niezliczoną ilość ciekawych n*0, 
mentów podbramkowych. W dalszym 
ciągu zaznaczyła się przewaga gości w ; 
polu i bezradność pod bramką. UKp, 
rozrusza! się jednak nieco. ale I,iei 
mógł zadowolić. Dochodził do glosu’, 
ale rzadkd, i wszystko kończył» ua( 
dobrych tyłach wiedeńczyków. j 
min. po rzucie wolnym pada mespo-, 
dziewanie zwycięska bramka dla go-

ki»
Sędzia p. Rcttig wydal dwie rażąco 

mylne decyzje, pozatem był dobry- "i 
dzów, mimo dnia powszedniego zebra­
ło się około 4 tysięcy. _____

Trójmecz pływacki w Poznaniu zor­
ganizowany przez ..A Z S. z udzia­
łem „Astry". Krotoszyn i . Ostroyji" 
Ostrów zakończył się zwycięstwem a-

sekwencyj w 
czeń.

Czy można _  . .............. . .....
dyrektyw twierdzić, że prasa spor 
towa. że dziennikarze sieja moral­
ną zgniliznę? Czy nie należałoby 
raczej uznać, iż w momencie, kie­
dy świat sportowy istotnie przeźy 
wa niebezpieczny kryzys ideowy
— dziennikarze potrafili stanąć na 
wysokości zadania, opowiadając 
sic wyraźnie i bez zastrzeżeń za 
tern, co zdrowe, bezinteresowne i 
szlachetne?

Oczywiście, to są tylko uchwa­
ły; mogą one ■pozostać pobożniemi 
życzeniami, mogą nie przejść z na 
pieru do życia. Jak już z ca‘ą 
szczerością przyznawaliśmy — w 
prasie sportowej nie jest idealnie i 
wiele ze stawianych iei zarzutów 
ina swoje mocne podstawy. Jednak' 
z całą stanowczością j z calem 
przekonaniem twierdzić można, że 
podstawy ogólne sa dobre i zdro­
we. że prasa nietylko że nie „iwu- 
je“ sportowego życia i nie demora' 
lizuje nikogo, lecz' naodwrót jest 
najlepszym sprzymierzeńcem tych, 
którzy walczą o ideały fizyczne- 
8o i duchowego piękna.

Słówko należy sie tu sprawie 
t. zw. ..prania brudów“. Czy wol­
no postawić prasie zarzut, że wy­
kryła „niepotrzebnie“ aferę hoke­
jową. sprawę paszportów dort- 
mundskich. że dzwoni na alarm, 
kiedy dojrzy, że gdzieś coś jest nie 
w porządku, że łamane sa etyczne 
przykazania sportowe? Czy zarzu 
cać jej to — nie byłoby tein sa­
mem. jak gdyby nie pozwalano 
polskim policjantom aresztować 
zbrodniarzy, aby zagranica nie u- 
robiła sob:e czasem ujemnego zda 
nia o cnocie Polaków?

Nie! Kiedy sie dojrzy coś złego, 
trzeba nic szeptać o tern na ucho 
„komu należy“ albo pisać poufny 
donos, a trzeba głośno krzyczeć: 
Skandal! Skandal. w Polsce nie­
dopuszczalny. w Polsce nie mogą; 
cy ujść płazem!'

I prasa to robi, robi uczciwie, 
bez wrzaskliwej przesady. Dowo­
dem jej rozumnej powściągliwości
— sprawa defraudacji w Z. Z.! 
Czyż nie można było podnieść 
wprost niesłychany hałas? Żaden 
odłam prasy w tym kierunku nic 
nie uczviiii. Naod\v<4t -• 
wszystko, aby autorytet najwyż­
szej nia.gistratury sportowej pozo­
stał nietknięty. Prasa zrozumiała, 
czego wymaga interes polskiego 
sportu, jaki jest nakaz chwili!

A to, że wiele kroków energicz­
nych. zdecydow.ajiych. męskich, 
robi s’e przedewszystkiem dlate­
go. ażeby, broń Boże. ..w byle pi- 
śimdle nie zaczęto wycierać sobie 
gęby" — (o wielka zasługa i 
siu-znym powodem dumy 
tych „piśmideł“, jak i dla 
szych pism!

A’ pozatem... czy wolno 
dwa wymagama takie, iak 

’ aby prasa stała na straży 
. sportowych i żądanie, aby

na podstawie tych

tak dła 
najwięk

łączyć 
żądani a 
idea’rtw 
ukrywa(Jbll UW •’ - ’ • " wili d "i ~ r , ~ ».... •• —

kademików 219 punktów przed „Astrą- ta ' przemilczała ich pogwałcenie?.
208 punktów. Z ciekawszych wyni­
ków należy zanotować 200 mtr. klas, 
pań Szczuraszekówna (Ostrów) 3:48,7, 
100 mtr. wznak: Szczuraszekówna — 
1:51.8.

Warta ligowa pokonała w niedzielę 
w spotkaniu towarzyskiem A klasową 
drużynę Cegielskiego 3:q. Bramki 
strzeli! Nowacki.

W chwilach, kiedy polska kul­
tura fizyczna dopiero powstawa­
ła — prasa spełniła wielka i szczy 
tną rolę. Dziś też jest i 
w pierwszym szeregu 
będzie do upadłego za 
sacją Postępu! '

Wiktor

pozostań e 
— i gonić 
wielka seu

Junosza.

Narodowe zawody strzeleckie
Plon 3 tygodni walk

Do Palestyny
motocyklistów ____ w
pod kierownictwem Ludwika ° Starka" 
w składzie: Weinreb. Sztainbercg, Kri 
per, Frenkiel. Rappa.port. Beier. Sztar- 
kopf, Blumental, Grynszpan, Kanior i 
NagieJ-

Polacy wyruszyli z Warszawy 3 
Maia r. b. przez Morawską Ostrawę, 
Pragę. Brno. Belgrad i Saloniki, stąd 
zaś okrętem do Aleksandrii.

W Teł - Avivie Polacy złożyli rewi 
zyfę motocyklistom palestyńskim, któ 
rzy odwiedzili Polskę w 1931 r. z inż. 
Avarim na czele..

przyjechała drużyna 
Makabi warszawskiej

Motocykle B. £». A> 
zawsze zwyciężaą 

w rsdre WARSZAWA-GDYNIA-WAWIAWA 
4 pierwsze m’e'sca. 8 nagród.

Jener, Reprezentacja E. SYKES I S-KA 
Warszawa. Świętokrzyska 13. 

, tel.273-77.
Karburatorv „Amal". tylne siodełka 
„Grecafl* *. Farby do cylindrów. Łań- 

■ cuęhv oraz akcesoria. 
Stryj: Perkins, Mac lntosh I Zdano­

wicz 
Lwów: ..Poltyp“. Jagiellońską 20 

Kraków: ..Auto-Opona“ Pawia 6 
Katowice: M. Smuda, Jordana 10 

Poznań: Kazimierz Falkiewicz 
Dąbrowskiego 25 

Bydgoszcz: J. Wlnnlng.
Piotra Skargi 3 

Grudziądz: W. Radzicki 
Wybickiego 32-36 

W ilno: Zastępstwo B.S A. Wielka 2-' 
Sr<uijs/audiv; „Rcwę-ra“. Sobieskiego 2«

I

W ubiegłych trzech tygodniach roz­
grywano w Poznaniu VIII narodowe 
zawody strzeleckie, myśliwskie i łucz­
nicze wespół z 11 narodowemi zawoda- 
ntl st^e-.eck.ieini kobiet. Mimo, że w 
roku b eząęym obostrzono kwalifiką- 
c.J.e stJ'zeIeckie znacznie, gdyż da zawo 

dopuszczono tylko posiadaczy od 
znaki wyborowej, względnie złotej 
strzeleckiej stanęła do zawodów rekor 
aowa liczba 300 zawodników.

Wykazały one wysoki poziom i przy 
niosły J6 nowych rekordów Polski. 
Wspaniale wprost wyniki osiągnięto 
* strzelaniu z karabinów wojskowych 
do sylwetek na 200 mtr.. gdzie aż 21 
zawodników osiągnęło maksymalną i- 
•osć 400 punktów, a zespołowo druży­
na 35 pułku piechoty z Brześcia nad 
Bugiem 1209 na tyleż możliwych. W 
Poszczególnych konkurencjach osiąg­
nięto następujące wyniki.

Karabin wojskowy 300 metrów 3 po­
stawy: 1) st. sierżant Dąbrowski 335 
Punktów, zespołowo Centrum Wyszko- 
jettia Piechoty Rembertów 928 pun­
któw.

Karabin wojskowy 3O'i metrów leżąę: 
pierwsze st. sierżant Dąbrowski 178 
Punktów, zespołowo C. W. P. Rember­
tów 511.

Pistolet dow. 50 mtr 1) Nowicki 516 
Punktów, zespołowo Związek Inwali­
dów Warszawa 1512.

Pistolet wojskowy: 1) kpt. Dworzań- 
ski, 157 punktów, zespołowo Związek 
Strzelecki Warszawa 426 pkt.

Pistolet wojskowy do sylwetek: 1) 
Goliński 199 pkt.. zespołowo Związek 
Strzelecki Warszawa 480 pkt:

Pistolet dcw. do sylwetek: t) Goliń 
ski 193 pkt.. zespołowo Związek S.rze- 
lecki Warszawa 535.

.W strzelaniu myśliwsikicm do rzutek

na 15 metrów zdobył mistrzostwo Po-> 
znania. Wielkopolski i Polski p- KT!2-> 
kumo, uzyskując kolejno 95 punktowi, 
191 punktów i 285 punktów

W strzelaniu do rzutek na 35 metrów 
zwyciężył p. J. Depezynski, uzyskując 
27 oimktów.

Strzelanie do Jelenia na m. Mi­
strzostwo Polski zdobył kpt. Lewiński 
101 punktów, a m:strzosłwo W.elk-opol 
ski kpt. Bukowski 67 Punktów.

Podwójny strzał do jelenia — mi­
strzostwo Polski i Wielkopolski zdobył 
por. Zalewski 17- i 116 pkt. a mistrzo­
stwo Poznania por. lilak 61 pkt.

W strzelanin j0 dzika zdobył wszy­
stkie trz.y mistrzostwa |ępt. Lewiński, 
uzyskując 94. 65 i 37 pkt. Zespołowo 
zwyciężyło M. S. Wojsk, w składz e 
kpt. Lewiński, kpt Domański i kot. 
Podltwstó, uzyskując 199 pkt. W strzo 
laniu do dwóch dzików na 50 metrów, 
zwyciężył Kot. Domański 136 pkt.

W strzelaniu z |uku w konkurencji 
pań odniosły zwycięstwa: na 30 mtr.: 
Pluta - Czachow^ka 150 punktów, na 
50 mtr.: Marja Tropdosówna 655 pkt., 
na 70 mtt.: Kurkowska - Spychajowa 
336 punktów, która isż zwyciężyła wi 
trójboju, uzyskując 1070 pkt. Zespo­
łowo zwyciężyła P- W. kobiet War- 
szawa 378 pkt.

W konkurencji męskiej zwyciężyli 
na 30 mtr.: Kosiński. 342 pkt., na 50 i 
70 metrów Kopczyński 340 i 249 pkt., 
"reszcie na 99 mtr.; Sawicki 108 pkt.

W strzelaniu do kura zwyciężyli pp. 
Pluta - Czachowska i Sawicki.

W strzelaniu pań 
żyta na 20 mtr, i 
niewska. uzyskując 
na 50 metrów' dow. 
tek zwyciężyła p. 
zyskując 411 i 101

z pistoletu zwycię- 
59 mtr. p. Stemp- 
147 110 punktów,
i 50 dow. do syłwe 
Krutkopadowa. u- 
pkt. .Wreszcie W

Utikiewi.cz
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Kraków na przełomie dwu sezonów
Biuletyn z obozu piłkarzy, pływaków, lekkoatletów, wioślarzy i bokserów

Kraków znajduje się na przełomie 
лгамг* po ukończeniu pierwszej 

?ЛггХек lieowch i wyłoń e- 
tury rózg kiasy д pilkarstwo przy- 
cichîo'na chwile, oddając glos sportom 
Snym Za dni klkanaście wejdzie­
my w druffi sezon - jesienny.

WŚRÓD CZWÓRKI LIGOWCÓW
Rozgrywh- wstępne zakwalifkowaly 

Cracovie ' 7islę do finałów, podczas 
gdy Garbarnia i Podgórze walczyć be 
dą o utrzymanie się w Lidze. Pierw­
sze dwa zespoły idą z dużemi szansa- 
m’. do datszycli spotkań. Cracovia kon 
soliduje s e coraz bardziej. Słabe me­
cze zdarzają sie jeszcze, ale lepszych 
jest coraz więcej. Trudno przypuścić 
aby, poza Pogonią, znalazła groźnego 
przeciwnika. Wisła dokonała naresz­
cie ..steinachowsk ego“ zabiegu z powo 
dżemem. Atak zupełnie odmłodzony, 
sra coraz bardziej precyzyjnie, grac« 
nadrabiają braki techmki i takty ki 
ogromną ambicją- Oparce ° 
linię pomocy, da e duże >

skini roiło sie od wWzów» a rozgrywki 
toczyły sie w atmosferze żyyego, jak 
kol*wiek zuoelnie dżentelmeńskiego kon 
taktu widowni z boiskiem. Makkabi 
dotychczasowy mistrz Polski przecho­
dzi spadek formy. Cracovia natomiast 
poprawiła sie znacznie. W mistrzo­
stwach kl. A biorą udział Cracovia II, 
MaJckabi II i YMCA I.

MISTRZOSTWA POLSKI — NAJ­
WIĘKSZA IMPREZA SEZONU

Jeśli chodzi o pływanie, to uwaga 
skupia sie tutaj na Mistrzostwach Pol­
ski, które odbędą sie 13 15-go
sierpnia. O mistrzostwach okręgowych 
nisyliśmy iuż Wypadły dość słabo. 
Starzy pływacy wycofali sie. młodych 
jest dużo, przedewszystkiem w ru-

chliwej sekcji YMCA, ale do poważ­
niejszych zawodów jeszcze nie dojrzę 
li. Toteż na zbliżających sie mistrzo­
stwach Polski nie należy sie liczyć ze 
zbyt wielkiemi sukcesami soortowemi 
organizatorów. Tylko Kot czy Roup- 
pert wzgl. jakaś sztafeta Cracovii mo­
że myśleć o ..płatnych" miejscach. Je­
szcze gorzej bedzie z paniami. Jedy-

na zawodniczka, która może odegrać 
pewna role bedzie Sandberżanka.

Wiecej natomiast sukcesów czeka 
Kraków pod względem organizacyjno- 
sportowym. Zawody odbędą sie w pty 
walni Parku Krakowskiego. Betonowy 
basen, o przepisowej 50 m. długości, 
otrzyma obecnie nowa trampolinę, zbu 
dowana specjalnie na zawody, które

Najzdolniejszy dyskobol Węgier-Endie Madarasz
Rozmowa z przyjacielem sportu polskiego i entuzjastą HeSjasza

przygotowuje z ramienia Craeovii spe 
cjalny komitet pod kierownictwem 
dr. Czaplickiego.

LEKKOATLECI CZEKAJA 
NA TRENERA...

O ile w obozie pływaków ruchliwo 
jest i gwarno, o tyle groźna cisza pa­
nuje wśród lekkoatletów. Niema za­
wodów. niema zawodników. W roku 
obecnym możemy sie poszczycić re­
kordem — najsmutniejszym z pośród 
wszystkich — najmniejsza ilością od­
bytych imprez. Na mistrzostwach pa­
nów wygrywano przeważnie przez w. 
o., wiele konkurencyj odwołano, mi- 
strrostwa pań nie odbyły sie wogóle.

Jedynym ratunkiem dla łekkoatle- 
i kJjakowskich iest trener. Musi się 

znaleść kogoś, kto umiałby pokiero­
wać narybkiem, dać pewne wskazówki 
starszym, ruszyć cała prace i skiero­
wać ja na pewne tory. Fakt, iż na cze- 
e okręgu stoi p. płk. Wójcicki pozwa­

ła przypuszczać, że Zarzad K.O.Z.L.A. 
sprawę te załatwi pomyślnie.

W sezonie jesiennym planuje K. O. 
L’ j ,llrzadzenic wickszei impre­

zy. z udziałem czołowych zawodniczek 
i zawodników z innych okręgów. Po­
nadto wyjedzie reprezentacja okręgu 
do Lodzi, na tróimecz Kraków — Gór­
ny Śląsk — Łódź. Cracovia zorgani­
zuje mecz panów z Pogonią katowic­
ka i czwónnecz Cracovia — AZS 
(Warszawa) — Warta (Poznań) — Po 
goń (Katowice). Makabi przygotowuje 
się do meczu z Cracovią i meczu pań 
z Pogonią katowicka w sierpniu.
FERJE W GRACH SPORTOWYCH
Wśród zwolenników gier sporto­

wych panują ferie. Wszystko siedzi 
na obozach i zaprawia sie do końco­
wych rozgrywek, które rozpoczną się 
w połowie sierpnia. W szczypiorniaku 
prowadzi Wawel. Cracovia następuje 
mu jednak na piety i może go na fini­
szu zdystansować. W koszykówce sta 
nowisko leadera obiela YMCA. dyspo­
nującą w tym roku doskonałym zespo­łem. . . e

NOWA PLACÓWKA SPORTU ' 
WIOŚLARSKIEGO

Cicho i bez głośnej reklamy rozpo- 
się prace około budowy nowej 

kahi. Dzięki przychylnemu stanowisku 
władz miejskich, otrzymała Makabi 
piękny pas gruntu na uregulowanem 
wybrzeżu Wisły, w samem centrum 
miasta.

Prace rozpoczęły sie już i zostaną 
na jesień ukończone. Stanie tutai pięk­
ny budynek o długości 40 m Pomie­
ści on przedewszystkiem dwie olbrzy- 

...................................... , 1XaU ’"'e hale: wioślarska i kajakową. Re­
tu.: Burakowski i Marcimec. 800 m.: łj,nachu zajmą szatnie, natryski,

5 kim • lwowski i *ance,ar’e- <arasv i t. d. Całość bę- 
I Robiński. 110 m. z płotkami:' Balcc-r i; feów^rskl Ska'C- ,curop.eis^- 

- . Skok wdał Balcer i! ,C^ą p,ac6w
Wzwyż — Hoffman i Za- 
Tyczka: Adamczak i Za-

•sie to znudziło i zabrałem się do 
•lekkiej atletyki, która uprawiam 
•już 6 lat.

— Dziś mam 24 lata i dz:ęki 
swym rzutom w granicach 47 — 
48 mtr. znajduję się wśród czoło­
wych dyskoboli węgierskich. Jest 
to nasza specjalność, tak jak biegi 
długodystansowe sa domeną Fin- 
•nów. Moim 'cynikiem 48.59 jestem 
coprawda wtyie za Remeczem 
czy Donoghanein ale mam nad ni­
mi te przewagę, że jestem od nich 
młodszy. Podczas gdy Remecz 
ma tylko 26 hat. 102-kilogramowy 
Donoghan liczy lat 35. Wierzę w 
sieb:e tembardziej, że na trenin­
gach wiele już razv przekroczy­
łem 50 mtr.

— Ciekawe jeszcze jest, że w 
r. bież, usilnie namawiano mnie 
do boksu. Jeden z czołowych tre­
nerów węgierskich, uważał, że 
jestem idealnie zbudowany na cięż 
ką wagę. Poprostu trener ów prze 

. bo trzeba panu

więc trochę boksu, ale nie zasma­
kowałem w nim tak. jak w dysku.

— A czy spotkał sie iuż pan kie 
dy z polskimi zawodnikami?

— I owszem! Heljasza znam do 
brze i uważam, że ma wielkie moż 
liwości. które teraz wyładował w 
kuli. Ale przyjdzie kolej i na dysk.

Pamiętam jak przed dwoma la­
ty Heljasz na zawodach w Król. 
Hucie pilnie podglądał mój styl i 
szybko sobie go przyswoił, tak, że 
na tych samych zawodach popra­
wił swe rzuty o przeszło metr. A 
pozatem udzieliłem mu kilka rad, 
g ównie aby zwiększyć szybkość 
obrotu przy wyrzucie dysku.

Długo jeszcze gawędziliśmy ze 
sobą 11a aktualne tematy. Mada­
rasz okazał sie nierównie dobrym 
rozmówcą jak dyskobolem, a w 
'końcu i wielkim sympatykiem spor 
'tu polskiego.

Jednym z kości by
/.aieuwie uwiCIv mijvna miesz- Brnie świetny dyskODOi wwierci 

kańców liczy sobie stolica Moraw, Madarasz. N:e moK‘c” ‘ 9 '
ale jeśli chodzi o wydarzenia spor umówić przyjemności n V
towe. to zawstydzić ona potrafi nia z tym sympatyczni m . ou- 
przeszło czterokotnie większą War nikiem. uchodzącymi za _ . a
szawę. Weźmy dla przykładu, pro o najlepszym na świec . z.
gram sportowy jednego z ubie-

Brno, w lipcu.
Zaledwie ćwierć miliona mie-s.z-

‘>iuę pomocy. ... gram siporwwy lecnięgy z uo:ę-
Gar^^wrn^^naleźć się w nier Kłych tygodni. Żidenice. które zdo 
L ^ trójcę wykazała to dob tn:e. były m strzostwo Ii-ej i awans do 
zwvciężaiac ostatnio dwukrotnie Cra- I ligi, próbują swe sly ze Slavią 
covię i R|,ch- Ale forma Przyszła za-1 czy Hungarią. pięściarze dwukrot- 

Toteż w drugiej rondzie roz-; nie w ciągu tygodnia spotkali siępóźno. --- „
grywek nie powinna Garbarnia mvć 
poważniejszych trudności. Outsider — 
Podgórze iest wprawdzie najsłabszym 
wśród drużyn krakowskich, ale zdaje 
Się nie najgorszym wśród „słabych“.
BEZROBOCIE WŚRÓD A-KLASOW- 

CÓW
O ile wyższą klasę czeka jeszcze 

pracowity sezon, to w klasie A panuje 
już spokój. Wyłoniony mistrz gra o 
wejście do Ligi, a reszta z zalozo>nemi 
rękwna przjigląda sie temu 1... myśl: 
o przyszłym sezonie.

Myśli się już. całkiem poważnie. Pa­
dają plany reform, w związku z zaka­
zem gry wojskowych: wśród klubów 
robotniczych istnieje silna tendencja 
do utworzenia autonomicznego okręgu 
w ramach KOZPN na wzór Warsza­
wy. Sytuacja sportowa jest jednak 
beznadziejna. Kluby skazane są na 
kilkumiesięczne próżnowanie, wzgl. 
granie jałowych meczów towarzyskich 
Tutaj należy w pierwszym rzędzie po 
myśleć o refornre.

Na podstawie wyniku rozgrywek spa 
dają do klasy В Unja krakowska i Fa- 
blok chrzanowski. Walka o ich miej­
sce jest bardzo gorąca. Z pośród czte 
rech grup, które wyłonią kandydatów 
do dwu miejsc, prawie że pewnenni są 
iuż Bocheński K. S. i K. S. Trzeb ma. 
W dalszych gnwacli są faworytami 
Krowodrza wzgl. Sparta w Krskowie 
i Metal wzgl. Tamovia w lamowie.

Dobiegają również końca rozgrywki 
w klasie C. Tutaj mamy dwie grupy. 
W krakowsirej prowadzi Haglbor 
^rzed Rakowiczanka. w podmiejskiej 
S°.kól —- Wieliczka, w prowincjonal- 
ист K. S. Mościce.

piłka wodna króluje...
Clrwilowy zaslój w pilkarstwie wy- 

kórzjstano dobrze dla sportów wod- 
7 Piłce wodnej Kraków ma 

drużyny które ,są w pel 
«wJSy^h i ściągają na siebie 

ttW»»mich mch zwolenników. Toteż na ostatmch meczach w Parku Kraków-

Kluby skazane sa na |

Na’milua levtura sportowca 
poza .rPrzeg]ądeni Sportowym.. 

jest
.CYRULIKr'

Już wyszedł Nr ™ 
“palący У 

?zcrdowcipy^0aktuà’lnaen^^ty’, "ajT"” 
jowe i zagraniczinear''katury kra-

Cena Nr-u 5o 8roe*y etc-

ni ня świecie stylu. Z 
czysto towarzyskiej i.■rozmowy czyś™ J *prywatnej zesżhśmy na temat spor

z repr. Rumunii, tenisiści mieli swe 
międzynarodowe mistrzostwa Mo­
raw. pływacy meeting z udziałem 
Węgrów i Niemców a lekkoatleci 
wielkie międzynarodowe zawody 
z udziałem zawodników kilku 
państw. Jak na 350.000 miasto to 
dość, zwłaszcza, że każda z tych 
imiprez stała na bardzo wysokim 
pozornie.

i

I Czy uwierzy Pan -tmówj Ma 
darasz - że do sportu. zabrałem 
sie na wyraźne życz^e '<*arzy. 
byłem bowiem ... za słabo zbudo- 

W Przyznam sie. że trudno nu by­
ło w to uwierzyć patrząc na te^o 
90 klg. kolosa, ale nie było na to 
ra^’Tak. tak - ciągnie on dalej. 
-Zidy miałem siedemnaście lat po 
Jedli lekarze niedorozwiniętemu 
fizycznie chłopcu aby dla wzmoc­
nienia zabrał sie do sportu. Zaczą­
łem więc P'vwać i w tej gałęzi „„ 
•sportu miałem .wcale ciekawe re- śladowa! mn e.

i

Śląsk
Turniej tenisowy w Cieszynie P1?®" 

prowadził CKT przy licznym udziale 
graczy polskich z całego ,J.a
kowa oraz sz.eregu gości z. Czechosło­
wacji. W grze pojedyńczej panów d 
szło do finału dwu krakowian, ar. 
Liebling i Herbst. Finał odbędzie s'Q 
w Krakowie. Na 3-crem miejscu upla­
tali sie K<>cur. z Cjeszyna > 
Schmidt z Królewskiej H'ity. * 
gra podwójna panów stalą pod zna 
k:em supremacji Krakowa. Para Lie- 
bl ng Herbst zajęła pierwsze miejsce 
bijąc w zaciętej 5-setowci wcłce cie­
szyńską parę Kocur. Kloszeik.

Gra pciedyńcza pań przyniosła zwy 
cięstwo katowiczance Yolkinerównic. 
która w finale pokonała znana na pol­
skich kortach Czeszkę Heinz z Opa­
wy. W grze mieszanej zwyciężyła 
para Yolkmerówna, Kocur, bijąc w fi­
nale parę cieszyńską Czakonówna, 
Kloszek.

A. K. B. — B. K. S. „29" 9:7. Ama­
torski Klub Bokserski z Siemianowic 
odniósł cenne zwycięstwo nad zespo­
łem B. K. S.-u.

W walce papierowej Kołodziej (AK 
B) zremisował z Żelaznym. Pirnkty 
przypadły BKS z powodu nadwagi Ko 
lodzieja. W. musza: Spaleik (AKB) wy 
grywa na punkty z Pawlicą. W. ko­
gucia: Już w 1-szej rundzie zwycięża 
Fiillbier (AKB) przez k. o. Latochę. 
W. piórkowa: Czopp - 2tob:ński (A 
KB). Najładniejsza wailka wieczoru za 
kończyła się po ciekawym przebiegu 
remisowo. W. lekka: Milic (,^9") zwy 
ciężą w 3-ciem starciu przez techn. 
k. o. Cieślika. W. półśrednia: Wildner 
(AKB) wykańcza Pandera już w 2-ei 
rundzie. W. średnia: w 3-ciem starciu •

rss •«•«<>
(„29“) walczy nieczysto i idzie paro­
krotni na deski. Bańgo zwycięża w ...... r------ .
4-tei rundzie przez poddanie się prze się w tym roku, i jeśli w przys/.- 
ciwnika. Gości potrafi utrwalić swoją trądy-

łem Więc p'vwać i w tei gałęzi
•SDOriU uiiaBviM *--- ----- * »v- ------- •***
•zultaty. Na 50 mtr. uzyskałem 31 wiedzieć, ze mimo naszego wyso- 
•śek. tak źs przepowiadano mi kiego poziomu w boksie nie mamy 
■świetna przyszłość. Ale szybko mi dobrej ciężkiej wagi. Próbowałem

kiego poziomu w boksie nie marny Poznań

m. lip.
— I ■

Składaki „DELFIN
AL Reksza

Wesoła
ęnrawe z wyborem sędziego 

rozstrzY^’ i>odol?nie 1 Carpcn- 
łu- 1 licząc w roku 1912 z m - 
e,r,ua Anglii Jimem Sulliya- 
ń rZeic nt-kanie organizował In- 
!lcm> ?P°i ą-orting Club w Mo 
temational * rarnpntiora naco i honorarium Carpentiera 
wynosiło 25.000 {ravkÓ^żwczas

Decyzję wvdawah w.^w.czas 
sjąow e ^"^"nich 

tak się złożyło, że jeden z nich, 
popularny arbiter ’ranC>J;zew'' 
lc Maitrot. wskutek nie^rńS ’’ 
dzianych przeszkód, nie mW w 
ostatniej chwili, wyjechać z ™ 
r,vża. Menager Sullivana. wii - 
ianis, widząc w nieDrzyoyCI“ 
francuskiego arbitra szcze$11W.ą 
dla swego Pupila okazie- n,e 
cnciał stanowczo zgodzić sie na 
żadnego zastępcę Maitrota. *aI^ 

frwały całą godzinę przy w\ 
pełnionej już do ostatniego miel 
s<.‘i Widowni. W końcu DescaHTP 
oświadczył wszystkim ironicz- 
11ie' aMdoP°śn e:

M°żemv zaczynać bez trze 
ciego sędziego! Pan Williams 
Przekonu sie, ze w tvm meczu 
sędzia ''ogóle nie bedzie po- 
trzebii' • 1 rzeczywiście:'

I

Serdeczne pozdrowienia dla moich polskich kolegów i dla czytelników „Prze­
glądu Sportowego"

Madarasz Endre

Radzymin-Warszawa
wielki wyśc g sztafetowy W. O. Z. Ł. A.
Definitywnie w dniu rocznicy [ c.ię. .stanie się z cała pewnością po- 

bitwy pod Radzyminem (15 sierp-] ważaią propaganda zarówno dla 
nia b. ni.) odbędzie się wielki biegi poszczególnych kiubów, jak i dla 

' ‘ całej lekkiej atletyki w stolicy.
Startować będą drużyny klubo­

we złożone z 20-stu biegaczy, z 
których każdy będzie miał do prze 
biegnięcia odcinek długości około 
1-go kilometra. Start będzie miał 
mejsce w Radzyminie, meta — 
przed grobem Nieznanego Żołnie­
rza na placu Marszałka Piłsudskie­
go w Warszawie.

Wszyscy biegacze, którzy ukoń­
czą swoje odcinki, przewiezieni zo­
staną natychmiast autami do War­
szawy ,a po biegu odbędzie się de­
filada uczestników i złożenie wień­
ca na grobie Nieznanego Żołnierza 
przez zwycięska drużynę.

sztafetowy, dostępny w tym roku 
tylko dla klubów zrzeszonych.

Impreza W. O. L. A. obok mo­
mentu manifestacji patriotycznej, po 
siadać będzie bardzo silny charak­
ter propagandowy. Na ostatnich od­
cinkach ujrzymy najbardziej zna­
nych biegaczy (Kusociński, Ko- 
strzewski, Puchalski), a w czasie 
defilady drużyny wystąpią w jed­
nolitych kostiumach, z proporczy­
kami kluboweini. Zwycięzcy Jj^egu 

chodnich i jednorazowych.
Jeśli impreza W.O-Z.L.A. uda

U ORAZ AKCESORJA 1 
KAJAKOWE,,

parada
Sullivan walczył mężnie przez 

Hr„£},:D.ie.rwsz^ rundę, ale końca 
vv'e? n e offlądał! 

diiipmkarjerze Caroentiera znai-
: \ wiele wesołych sytua-

hnmharH-ieK0 zwycięstwie nad 
Si d'creni Wellsem, cała 
srorvcznk>VDOwiedzia,a się kate' 
Łm n a SDotkaniem rewan 
Weiss ż rakrdŻ^e jakiei dozna,i 

Padko^iei^^T! 

żądał 10.000 funtów ° cenę tę! 
przyjęto bez sprzeciwu Mecz 

1913 roku w National Sport ng 
Clubie, a ceny biletów były tyl­
ko dwie: 100 zł. i 70 zł jeśli 
przeliczymy na naszą walutę.

Powtórzę tu pewną Scene’ z 
podróży Carnenticra do Londy­
nu. bo odzwicrciadlą ona do­
skonale tego arcymistrza ręka> 
wicy.

Descamp wynajął oddzielny 
wagon i. abv Georges nie nudził 
się podczas jazdy, zaprosił kilku 
przyjaciół na karty. Cheniin de 
jer pochłonął całą gotówkę Car-

W poniedziałek odbyto się w Po­
znaniu dokończenie półfinałowego spot 
kania o drużynowe mistrzostwo Pol-
ski w tenisie między A. Z. S. Poztiań i ] ,c' . . .
A. Z. S. Kraków. Zwycięstwo odniósł cze'v Sl? pface około budowy nowej 
A. Z. S. Poznań 4:3. gdyż w decvdu- prfJs^"'. wioślarskiei. Ruduie ią Ma- 
jąceni spotkaniu Bratek pokonał Tar- ” ' 
lowskiego 4:6. 6:3 i 6:3 Na zakoń-] 
czeiiie odbył się nrecz pokazowy- Brat-, 
ka i Horaina przeciwko Jędrzejow­
skiej i Tarlowskiemii. w którym od-j 
niosła zwycięstwo para męska, wygry- | 
wając 6:3.

Skład Poznania na mecz lekkoatle-, 
tyczny z Pragą (6.8) jest następujący: • 
100 m.: Binlakowski i Radwański. 400 
m.: Blniakowski i Marcimec. 800 m.: 

i Lesicki i Pawlak. 
I Robiński. ł’ft m

Zaborzyński. 
Hofiman. 
borzyński. 
krzewski. Dysk — Heljasz i Tilgner. 
Oszczep — Mikrut i Turczyk. rez. — 
Heljasz. Kula: Heljasz i Tilgner. 
Sztafeta 4x100 mtr.: Biniakowskii — 
Marciniec — Radwański — Stawiński.

nieć — Bmiakowski — Stawiński. 

lekkoatletycznym w Gnieźnie. 
szczególnych konkurencjach ; 
żyli 100 m.: Stawiński (W) 11.5;
m. Pawlak (W) 2:06; ' ‘
(W) 56.4 : 3000 m. Robiński (W) 9:39.2; 
4x100 ..Warta“ 47 8; szwedzka „War­
ta“ 2:02. Skok wwyż Hoffmann (W) 
169, wdał Hoffman 698; dysk Hoff­
mann 37.30; tyczka Adamczak 3.43: 
kula Hoffmann 12,50; oszczęp Rost 
53.20.

O weiicie do klasy A okręcił po­
znańskiego pokonała ..Sparta“ Poznań 
„Wiktorię“ Jarocin 3:1: „Pentatlon“ 
-.Legja“ B. 3:3. a „Pogoń“, „Rawicki 
K. S." 3:0 w. o. W Kościanie pokonała 
„Unja‘ rezerwę „H. C. P." 3:0.

ke sportu wioślarskiego.
U PROGU WIELKIEGO SEZONU 

BOKSERSKIEGO
Nadchodzący sezon bokserski, pobi- 

je wszystkie dotychczasowe. Obok 
„starej“ już sekcji Wawelu, która ma 

-----  ------ -- _ bogate plany, wysuwają się obecn e 
Sztafeta olimpijska: Lesicki — Manci- sekcje Wisły i Makabi. Wisła dyspo- 
n|ec — Bmiaikowski — Stawiński. I nować już bedzie licznym gronem za­

marło pokonała Stelle «’ meczu j wodników, startować beda „skreśle- 
lekkoatletycznym iv Gnieźnie. W po- ■ ni“ zawodnicy Wawelu, Makabi pra- 
szczególnych konkurencjach zwycie-' cowala energicznie przez lato i o rżani 
żyli 100 m.: Stawiński (W) 11.5; 800 żule kilka ciekawych imprez 7woleiw 

«.s. йй! , ь’к»

Oj Г.Г. Frenumeralorów
Celem uniknięcia pomyłek 

• w wysyłce naszego pisma, 
prosimy Sz, P. o dokładne 
i wyraźne podawanie adre­

sów.

WOLBROM” Ip. Akc H Warsza we, WferzbTw^ 9^
'e'e<nnv Ig'-RO 70'■ 00

pentiera i w pewnej chwili rnu­
siał przerwać gro.

— Nie mam szczęścia w kar­
tach — powiedział — będę miał 
szczęście na ringu!

Ktoś zaofiarował pożyczkę i 
w niedługim czasie 
zgarnął wszystkie 
nietyiko własne, ale 
partnerów.

— Mam szczęście
miał szczęście i w walce! — 
świadczył wesoło kolegom.

Qdv wchodził na ring pokazał 
jeszcze swemu towarzystwu na 
palcach „dziewiątkę“.

Georges 
pieniądze, 
i swoich

tu. będę
o-

Przed samym początkiem, któ 
ryś z gentlemanów siedzących 
przy rampie, widząc, że w na­
rożniku Francuza niema krzesła, 
a on sam stoi, wstał i podał 
swoje.

— Dziękuje! — usłyszał w od ! 
powiedzi — krzesło nie będzie | 
mi wcale potrzebne. Bardzo dzię ‘ 
kuję!

I rzeczywiście n'e bvło po­
trzebne. Już w pierwszej run­
dzie bombardier Wells był „go­
tów“.

Wszyscy napewno pamiętają 
dwa zwycięstwa Carpentiera nad 
mistrzem Anglii BccketCem. Je-i

Wydawnictwa „Prasy Polskiej1'
Fxwess Porajmy“, „Dobry Wieczór - Kurier Czerw.". „Dzień Do- 

1 z Mola Gazetka, tyg. film. „Kino“. „Cyrulik Warszawski“. „Prze-
ery - Cnnrłnwy" sa do nahvdaglad Sportowy“ sa do nabycia 

w następujących punktach sprzedaży: 

w Zakopanem
Wojnarówna Enrłja. ul. Kośc.uszkl. kiosk. 
Po/ztówka, ul. Kościuszki t. S enkiewxza. kiosk.
Ciuszek Franc., ul Krupówki 53. sklep tyt.
KartKiwcz, Restaur.. Krupówki Gaideroba Ad. Oauguscha. 
wtaia lózef Krupówki 84. kiosk.
P enczak Konrad, ul Zamojsk ego. sklep koloni.
Haus’ n-er Józef, ul. S<enk e« za sklep koloni.
Bdstol Hotel Bulwary Slowack ego. kiosk WaL Bobu.owcj. 
Smaga Wacław. Bystre, sklep kolon!
Bujak Józef. Jaszczurówka, skle p ko.onj.
Schagr to Henryk ul. Kość e sk a 8. sr ep kolon! 
Konopacki W. u! Kasprus e sk .ep kolon! 
Sanatorium Wojskowe K<A-eJ'sko Portier«**.

dno w roku 1919 w 77 sekund, 
drugie w roku 1922 
kimd! Opowiem coś o 
wszem.

Troskliwość, z jaką 
opiekował sie swoim _______ _
przez czas całej jego karjery by 
la istotnie nadzwyczajna. Dbać 
0 wygody, o spokój Georgesa — 
było jego pierwszem przykaza­
niem życiowcm.

Na parę minut przed walką z 
Beckett‘em do garderoby Fran­
cuza przyszedł oficer policji, 
aby otrzymać, surowo wówczas 
obowiązujące, pisemne oświad­
czeń c walczącego, iż przyjmuje 
na siebie całkowita odpowie­
dzialność za przebieg meczu i w 
razie ewentualnego wypadku nic 
będzie rościł do nikogo żadnych 
pretensyj.

Oficer ten natknął s e, oczy­
wiście. na Descampa. który był 
wszędzie i zawsze, broniąc do­
stępu do swego chłopca. Mena­
ger uznał momentalnie. , że nie 
jest odpowiednia chwila do za­
przątania Georgesowj głowy i 
pytającemu Carpentierowi o- 
znajmil wzruszonym głosem:

-— Właśnie, oto przedstawi- 
] ciel policji . angielskiej pragnie 
ci złożyć życzenia pomyślności 
w walce...

Carpentier uścisnął serdecznie 
dłoń zaskoczonego teni wszyst-

w 18 se­
tem pier-

Descamp 
uczniem,

kietn oficera, a Dcscamp. nie da 
jąc mu przyjść do słowa, z wy­
szukaną grzecznością przepro­
wadził go na sale.

Joe Beckett słyszał wiele o 
niewzruszonym spokoju „Wiel­
kiego Georgesa“ i o jego meto­
dach wyprowadzan a przeciwni­
ków z duchowej równowagi. 
Chcąc zatem uprzedzić Francu­
za, zaczął pierwszy i przy cerc- 
monjalnem powitaniu odezwał 
sie zjadliwie:

: — Bardzo sie ciesze. że wresz 
c;e dziś nadwyrężę panu pański 
piękny profil!

Carpentier uśmiechnął się tyl­
ko i odparował natychmiast:

— Hm. Żałuje, że pańskiemu 
profilowi już nic n e może za­
szkodzić!...

Na 4emat profilów i ich uszka 
dzania przypomina mi się aku­
rat jeszcze jedna anegdota, któ­
rą opowiadano kiedyś o żon ę 
Carpentera i pewnym malarzu, 
który robił jej portret. Pani Car 
pejitier była zachwycona obra­
zem i. dziękując za prace, miała 
sie wyrazić:

— Pan. bezwatpicn a. zarabia 
masę pieniędzy, tak upiększając 
twarze swoich kliientów!

— O. znacznie mniej — od­
parł wesoły malarz — niż mąż 
nani. deformifiac twarze swoich 
kliientów!

✓
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Mistrzostwo górskie Europy w Wiśle
Polish Tourist Trophy odbędzie się 6 sierpnia

protektora wyścigu, p.j posła M. Dąbrowskiego I wieluTourist Trophy, to nazwa kia ne oraz honorowe, a mianowicieI ta R. P., p. Ministra Spraw Za-I skiego — l ' ........„ .’
sycznych angielskich szosowych 2 Wielkie Nagrody p. Prezyden- i granicznych, p. Wojewody Ślą-1 Marszałka Sejmu Śląskiego, p. innych.

Kolarstwo stołeczne zdobywa serca
Interesujące zawody wieczorne na Dynasach

wyścigów motocyklowych, będą­
cych kulminacyjnym punktem 
tałego sezonu. Tradycja ich się­
ga roku 1907, a są one pierwo­
wzorem wszelkich Grand Prix 
wszystkich krajów, z tern, że na 
zwa Tourist Trophy przysługuje 
jedynie najtrudniejszej imprezie 
danego kraju.
• Polsikiem Touriist Trophy są 
Międzynarodowe wyścigi moto­
cyklowe w Wiśle 16 sierpnia, u- ' 
znane równocześnie przez P.Z.M. 
jako górskie mistrzostwo Pol­
ski.

Przebieg dotychczasowych 
wyścigów oraz wybitnie górski 
ich charakter nadały tej impre­
zie taki rozgłos, że Międzynaro 
dowa Federacja Motocyklowa 
'zamieściła je w swoim między­
narodowym kalendarzu, a co 
więcej, wyścig ten został zaliczo 
ny do mistrzostwa górskiego Eu­
ropy. i

Z sukcesu tego możemy być 
bardzo zadowoleni, gdyż razem 
z naszym wyścigiem w Wiśle, 
tworzą jeszcze tylko cztery in­
ne Tourist Trophy kryterium 
dla górskich mistrzostw Europy, 
a mianowicie T.T. Anglji, T.T. 
Szwecji, T.T. Italji i T.T. Holan- 
djL

*

Polish Tourist Trophy odbę­
dzie się w tym rciku 6-go sierp­
nia w Wiśle. Szlak wyścigu pro­
wadzi przez przepiękne serpen­
tyny Kubalonki i jedno okrążenie 
wynosi 18 kilometrów, drogą 
prawie wyłącznie asfaltową.

Wyścig odbędzie się w czte­
rech kategoriach: do 250 ccm — 
8 okrążeń — 144 km., do 350 
ccm — 10 okr. — 180 km., do 
500 ccm. — 12 olkr. r— 216 km.

Wyścig jest wyposażony bar­
dzo bogato w nagrody pienięż-

DRUŻYNA WATĘ RPOLOWA EKS‘U
straciła pierwsze swoje punkty, dając się najzupełniej niespodziewanie po­

konać nierównemu zespołowi Gracovii.

Ian Bence.

« (.

PERRY, HUGHES, LOTT I VAN RYN
przed spotkaniem w dublu, które przyniosło jedyne zwycięstwo barwom Sta­

nów Zjednoczonych.

PRZED CZWARTA NIESPODZIANKĄ PÓŁFINAŁU
Perry (Ang.) t Vines (Am.) wchodzą na kort Perry postawni „kropkę nad i“, 
zdobywając czwarty punkt dla Anglji.. Pod koniec meczu, gdy Anglik wy­

grywał już ostatnie piłki, Vines padl zemdlony z wyczerpania.

FRAGMENTY MALOWNICZEJ TRASY
który zostanie rozegrany na krętej szosie, prowadzącej przez zalesione zbocza Kubalonki (Śląsk Cieszyński).

MOTOCYKLOWEGO „TOURIST TROPHY“

Krzywa zainteresowania ko­
larstwem idzie wyraźnie ku gó­
rze. Środowe zawody torowe na 
Dynasach odbyły się znowu 
przy, zapełnionych trybunach. 
Jest to tern ciekawsze, że ciągle 
jeszcze oczekujemy napróżno 
na zjawienie sie zawodnków o 
klasie naprawdę wysokiej.

Ten brak klasy pokrył jednak 
częściowo ciekawy i zwięzły 
program zawodów, a pozatem 
sprawna naogół organizacja. 
Kto wie, czy jednak organizato­
rzy nie przywiązują zbyt wiele 
uwagi do efektów dźwiękowych. 
Od niemego machnięcia chorą­
giewką, poprzez strzał pistoletu, 
dzwonek i bicie w gong, aż do 
zawodzenia myśliwskei trąbki, 
usłyszeliśmy wszystko. Ze swej 
strony podsunąć możemy komi­

sji sędziowskiej jeszcze dwa po 
mysły: czy nie byłoby dobrze 
wzywać zawodników na start 
na bawolim rogu, a nadejście fi­
niszu zapowiadać ponurem bi­
ciem w bębny?

Najciekawiei wypadł bieg a- 
merykański na 40 kim. Zwycię­
żyła para długodystansowców 
Legji, Michalak i Targoński w 
czasie 58:09“ (17 pkt.). Ci szo­
sowcy parli naprzód bez wyt- 
chnien a i mimo jaskrawo naiw­
nej taktyki, zdobyli wreszcie 
rundę przewagi, która zapewni­
ła im ostateczne zwycięstwo.

Prawdziwym bohaterem biegu 
był jednak Olecki. Ze strony 
swego partnera nie doczekał się 
najmniejszej nawet pomocy. 
Pusz, arystokrata szybkości, lu- 
zował go tylko na króciutkie 
chwile i co najciekawsze, często 
schodził nawet przed nadejściem 
finiszu. Olecki jechał sam, inicjo 
wdt ucieczki. walczył na fini­
szach i wprowadź’] do biegu nie 
słychanie wiele ożywienia.

Drugie miejsce wywalczył Po 
pończyk w parze z mizernym 
Brymasem. Dalej Panak i Bry-

Sensacja piłki wodnej
Europa — Węgry w Budapeszcie

Łatwe zwycięstwo Węgier w 
piłce wodnej na Igrzyskach Olim 
pijskich w Los Angeles oraz wy 
niki ostatnich lat stworzyły już 
w Los Angeles interesujące za­
gadnienie.

Czy drużyna węgierska jest 
tak silna, że może pobić nawet 
team Europy?

To też już w Los Angeles po­
stanowiono. że w roku 1933 ro­
zegrane bedz'e spotkanie w Bu­
dapeszcie. Jako termin wybrano 
ostatecznie dzień 15 sierpnia, a 
ramami tego meczu bedzie spot­
kanie międzypaństwowe, Węgry 
— Niemcy.

Ostatnie przygotowania zosta 
ly iuż ukończone. Skład drużyny 
europejsk ej zostanie zestawiony 
na podstawie raportów fachowca 
belgijskiego Dcihaye. przez dr. 

szke, Pusz — Olecki i Einbrodt 
— Paul. Wicemistrz Polski nie 
grzeszył zbytkiem wytrzymało­
ści.

Handicap na 800 mtr. nie dal 
spodziewanej emocji walki Pu­
szą z Einbrodtem. którzy star­
towali jako skreczmeni. Zbyt 
wielkie fory uniemożliwiły im 
zwycięstwo. Poprowadził ostro 
Einbrodt. ale po 600 metrach 
miał już zupełnie dosyć i spaso- 
wał zdecydowanie, a iadący mu 
„na kółku“ Pusz sam iuż wal­
czył na finiszu, przedzierając s ę 
przez czołową grupę na drugie 
miejsce, wyciężył Koliński (30 
mtr. for) w 1:02.4 sek.

Kiepskim pomysłem był mecz 
w „amerykańskiem omnium“. 
Jazdę ze startu lotnego (przy do 
wolnem zmienianiu) na 1.000 mt. 
wygrali Brymas i Popończyk 
(a właściwie to sam Popończyk) 
w l:10.8“‘ przed Michalakiem i 
Targońskim (1:12,2“). Wyścig 
z dwu startów. (4.00 mtr.) przy­
niósł zdecydowane zwycięstwo 
dwójce Legji w 5:32 s. Popoń­
czyk ostatni kilometr jechał bez 
partnera. Obie pary wygrały

Donatha. sekretarza FINA. De- 
lahave, świetnie zorientowany w 
formie wchodzących w rachubę 
praczy, proponuje drużynę na­
stępująca:

Bramka: Busek (Czech); obro 
na: van Stoelen (Belgja). Boultel 
(Francja). rezerwa Lambert 
(Francja); pomoc: Padou (Fran­
cja), a w razie gdyby grać nie 
mógł Gunst (Niemcy); napad: 
Schulze (Niemcy). Cavelier 
(Fr.), Coppieters (Belgja); Do­
nath wprowadzi do tej drużyny 
ewentualn e pewne zmiany na 
zasadzie obserwaevi meczu Wę 
gry — Czechosłowacja.

Mecz prowadzi Delahaye. Gra 
cze na tydzień wcześniej przyja- 
dą do Budapesztu, aby razem po 
trenować. 

więc po jednej konkurencji, ale 
ostateczne zwycięstwo przypa- 
dło Legji za lepszy czas na 4.000 
mtr. Pocóż było w takim razie 
wogóle rozgrywać bieg 1.000 
mtr., kiedy w najmniejszym na- 
wst stopniu nie wpłynął na wy­
nik spotkania?

Wyścig tandemów nie doszedł 
do skutku, gdyż jedna z dwu ma 
szyn „nawaliła“ już na starcie. 
Zorganizowana ad hoc próba po 
bicia rekordu na 1.000 mtr., pod 
jęta przez niezmordowaną parę 
Legji, Michalak — Targoński, 
skończyła się, oczywiście, nie­
powodzeniem. Do rekordu 
(1:05.8“) zabrakło 2 sekundy. 
Wyścig australijski wygrał Że- 
gawko (4:54“) przed Millerem i 
Kossakiem.

w. T.

KACZMARSKI I ŁĄCZYNSKI
w finale biegu handicapowego (800 mt), podczas środowych zawodów kolar­

skich na Dynasach

PORAŻKA AMERYKI PRZESADZONA
Allison wraz ze swoim pogromcą Austinem, schodzą z kortu. Kapitan dru­
żyny francuskiej, Lacoste (w ubraniu) nie ukrywa swej radości z miłej dla 

posiadaczy puha ru niespodzianki.

Prace organizacyjne są już od 
dłuższego czasu w pęlnytn toku 
i nie należy wątpić, że organiza­
torzy wywiążą się ze swego za­
dania jak najlepiej, tern więcej, 
że znajdują pełne poparcie u 
władz wojewódzkich i miejsco­
wych. Za organizację jest odpo­
wiedzialny Cieszyński Klub Mo­
tocyklowy ze swoim prezesem 
R. Gluecksmannem i kpt. sporto­
wym Norbertem Pollackiem na 
czele.

Według dotychczasowych per 
traktacyj staną na starcie kie­
rowcy krajowi w komplecie, a z 
zagranicy zawodnicy Anglji, 
Szwecji, Belgji, Francji, Szwaj­
carii, Italji, Austrji, Jugosławii, 
Węger i Czechosłowacji. "H.

Obecnie już wpłynęły następu­
jące zgłoszenia: Austrja —• 
Schneeweiss zeszłoroczny zwy­
cięzca, Walla, tegoroczny zwy­
cięzca Grand Prix Polski, Geyer 
i Runtsch, Węgry — Zamecnik, 
Kis i Krem. Jugosławia — Uroić, 
Italja — Sandra Fumagali na 
Moto Guzzi, Francja — Betch, 
team „Jawa“ z konstruktorem 
tych maszyn Patchetfem na cze 
le. Czechosłowacja zgłosiła prze 
szło 20 maszyn. Największą a- 
trakcją będzie niewątpliwie u- 
dział Anglików — jednego ze 
słynnej fabrycznej drużyny 
„Norton“ (Stanley Woods, Simp­
son lub Guttrie) oraz Simcoćk‘a 
na O.E.C. Szwecja zgłosiła jed­
nego jeźdźca na Husquama. a 
Szwajcaria jednego na Motosa- 
coche.

Z Polski startuje cała elita ! 
Alvensleben, Bathelt. Telechun, 
Baron, Langer, Frankowski 
Schreiber, Bogusławski, Bre- 
slauer, Weyl, Jung, Gębala, Do- 
cha i wielu innych.

Na Tourist Trophy zorganizo­
wane będą zjazdy gwiaździste, 
samochodowy i motocyklowy.
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